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Na zewnątrz prezentuje się mniej 
niż skromnie. Dwa stare baraki 
z wyrażnymi ~ladanu nie zawsze 
należytrj troski poprzednich użyt
kowników, odcięte niejako od mias
ta korytem Sanu i błotnistą nawie
rzchnią ulicy noszącej dumne imię 
potrójnego marszałka. Dalej, za 
murem, zabudowania szpitala, zaś 
nieco na prawo· DOM POMO
CY SPOŁECZNEJ ALBER
TYNÓW. Jeszcze kijka partero~ 
wych ruder, tak charakterystycz
nych dla tej części Zasania i mamy 
obraz bezpośredniego otoczenia 
placówki, która dla części jej miesz
kańców może się okazać przystanią 

ostatniej nadziei. 
Schronisko dla bezdomnych im. 

Brata Alberta - . bo o nim mowa 
- otwarto w Przemyślu l września 
br. jako jedno z 35 podobnych 
schronisk na terenie kraju i śmiało 
można powiedzieć, że uczyniono to 
w samą porę. Po niespełna trzech 
miesiącach istnienia placówki wszy
stkie miejsca są już zajęte. Jest ich 
na razie zaledwie 35, ale też i schro
nisko zdążyło zaadaptować do 
swych potrzeb dopiero jeden z ba-

SCHRUNISKU 
\ SW8RATA 
ALlłERTA 
W PRZEMUUJ 

, 
raków. W drugim siłami włas

nymi· prowadzne są roboty remo
ntowe. 

Dzięki niezwykłej trosce i pomys
łowości personelu oraz pracowito
ści podopiecznych, a przede wszyst
kim dzięki ofiarności niektórych in
stytucji i osób prywatnych, grupa 
najbiedniejszych spośród biednych, 
bo pozbawionych dachu nad głową, 
znalazła tu warunki, których ist· 
nienia trudno byłoby się spodzie
wać, sądząc po wyglądzie zewnętrz
nym obiektu. 

Kilkuosobowe pokoje mieszkal
ne wyposażone niezwykle skrom
nie, ale w miarę wygodnie, są utrzy
mane w czystości i porządku. Ich 
umeblowanie stanowią łóżka, stoły 
i krzesła, ale w poszczególnych po
mieszczeniach spotyka się dodatko
wo różne stoliczki, półeczki, kwiet
niki itp., wykonane lub "zaimpro
wizowane" przez samych mieszkań
ców. Pozwala to uniknąć spotyka
nego często w podobnych okolicz
nościach koszarowego szabłonu. 

Zresztą tworzeniu namiastek swois-

ciąg dalszy na SIr. 4 

* Krwiodawcy z Narola (str. 4) * Ostatni odcinek 
"Obrony przemyskiego Karmelu (str. 5) * Piłkarze 
ręczni Czuwaju liderem półmetka (str. 6) * Wystawa 

prac Cebuli (str. 9) "Przemyskie konklawe" (str. 11) 

* Jak zwykle - bogaty zestaw listów do 
redakcji (str. 12) 

({ Oglo~zenia i reklamy na stronach 7 i 13 "* 
To była zabawa! 

Od prawej. Klaudia Oręczak (miss) Dra; Kalina Mazur i N ino C ymha/ko (wicemiss). 

W BARDZO GORACEJ, 
WRĘCZ NIESPOTY

KANEJ W PRZEMYSLU AT
MOSFERZE, odbył się I gf!ldnia 
br. fin al wyborów "Małej 
Miss' 91". Sala widowiskowa Cent
rum Kulturalnego zgromadziła 
najmłodsze latorośle, a także ich 
ro<lziców i dziadków, a wszyscy 
przyszli pOp'atrzeć na zmagania 
kandydatek ao zaszczY.lnego tytułu, 
a takze po to, aby ob ej rzec cieKawy 
program artystyczny. 

Eliminacje odbyij się miesiąc te-

mu. Do "zawodów"stanęło wów
czas około pięćdziesięciu dziewczy
nek w wieku" do 7 lat. Do finału 
zakwalifikowalo się 16 kandydatek 
do tytułu, które na oczach publicz
ności prezentowały swe wdzięki, 
bajkowe stroje i d9wcipne ądpm,yie
dZl na zadawane lm p}1aOla. Wier
szyk wygł.oszony pr.zez jedną z nich 
szczegolrue rozDaWIł salę. 

Jury "dorosłe" i dziecięce, a także 
p!lblicznoŚć,. miały niełatV{e zadą.
Ole. W czasie przerwy w Imprezie 
odbyły się buriliwe dyskusje I zbie-
i' i 1 111 111111 II I I 

Tylko U nas wsz.ystko na raty! 

ninie głosów na kartkach. Trwało 
to długo, długo ... , aż wreszcie usły
szełiśmy werdxkt. 
Mał~ Miss 91 0sł0szono "Po

ziomkę ',.czy~ Klaudię Oręczak pie
rwsz~ W1cerruSS zosta! ,;Dzwone
czek' - Kalina Mazur, a drugą 
- "Biedronka" czyli Nina Cymblił
ko. 

Publiczność za swoją "Miss" 
uznala ,Poziomkę", ktora Jak wi
dać zdo\)la ogólną sympatię. Nato-

ciąg dalszy na sIr. 3 

SALON HANDLOWY e Przemyśl, ul. Okrzei (d. Klub Oficerski), o f e r u j e 
meble, sprzęt RTV, artykuły gospodarstwa domowego 
GIEŁDA MEBLOWO-TELEWIZYJNA e Przemyśl, ul. ZWM 17 (świetlica "RESBUDU") 



Sylwester z, "Pogranicz,em" w Piatigorsku 

Tylko 2 mln z.l od pary. Zadz.woń do nas (tel. 30-22) lub prz.yjdi. 

OTO PROGRAM IMPREZY 

(27 grudnia 1991 r. - 6 stycznia 1992 r.) 
27 grudnia o godz. 15 wyjeżdżamy autokarem z Przemyśla do Lwowa, gdzie na dworcu kolejowym 

oczekuje nas pilot oraz komfortowy wagon sypialny. 
28 grudnia jesteśmy w Kijowie. Zwiedzamy to piękne, zabytkowe miasto, autokarem z przewod

nikiem. 
Wieczorem wyjeżdżamy do Piatigorska, gdzie meldujemy się rano 30 grudnia. Po zakwaterowaniu 

w hotelu "Intouristu" i odpoczynku, wyjeżdżamy na degustację win do Winsowchozu. 
31 grudnia mamy w planie autokarowe zwiedzaniePiatigorska oraz wjazd kolejką linową na górę 

Maszuk. 
O godz. 20 rozpocznie się obfitujący w niespodzianki BAL SYLWESTROWY. 

l stycznia, do południa, odpoczywamy po trudach sylwestrowej nocy. Po południu proponujemy 
Państwu wyjazd nad wodospady czegimskie i piknik w tym malowniczym miejscu. 

2 stycznia wycieczka autokarowa do Czegietu u podnóża najwyższego szczytu Kaukazu - Elbrusu. 
Niezapomnianych wrażeń dostarczy nam wjazd kolejką linową na wysokość 3600 m. 

3 stycznia zapraszamy do Kisłowodska _. najpiękniejszego miasta Kaukazu Północnego (obiad 
w zamku). 

To już ostatni dzień turnusu, więc po powrocie do Piatigorska WIECZOREK POŻEGNALNY. 
4 stycznia, po śniadaniu, wyruszamy w drogę powrotną do Kijowa, gdzie jesteśmy wieczorem 

następnego dnia. Po 3-godzinnej przerwie kontynuujemy podróż do Lwowa. Przyjeżdżamy tu rankiem 
6 stycznia, a stąd już autokar zabiera nas do Przemyśla. 

Tak się kończą nasze sylwestrowe wczasy na Kaukazie. Wydatek DWA MILIONY ZŁOTYCH, 
a ile różnorodnych przeżyć! 

Liczba miejsc ograniczona! Nie ociągaj się więc z decyzją, lecz jeszcze dziś zadzwoń do redakcji 
"Pogranicza" w Przemyślu. Przypominamy: tel. 30-22. 

Zapraszamy! Na pewno nie będziesz żałować! 

PKS W LUBACZOWIE 
"ZAWIESIŁ" 14 KURSÓW 

I URUCHOMIŁ NOWY 
DO SAMBORA 

Od 1 listopada br. lubaczowski PKS "zawiesił" 14 
kursów. Decyzja ta została podyktowana programem 
oszczędnościowym. Mniej ludzi dojeżdża do pracy; powód 
znany - niektóre zakJady, zamiast prywatyzacji, zlik
widowano a inne znacznie ograniczyły zatrudnienie. Nie ma 
potrzeby przyjazdów autobusów do Lubaczowa na godzinę 
6. Większość z nich przyjeżdża na 7 lub 8, przywożąc 
uczniów do szkół średnich oraz nielicznych dojeżdżających 
do pracy. Tak więc zlikwidowano po dwa kursy do 

Budomierza, Żmijowisk, Wielkich Oczu, Starego Dziko
wa, Tarnawskich, Starego Lubłińca, Moszczanicy. 

Dyspozytura lubaczowska PKS nie ma środków na 
zakup nowych autobusów. Przejeżdżają one w roku ok. 
2 mln km_ Rocznie powinno się kupować przynajmniej 
cztery autokary - w tym roku zakupiono jeden. Jeździ do 
Sambora. Również przewoźnik z Sambora uruchomił kurs 
do Lubaczowa. Tak więc, kupując bilet za 50 tys. zł, 

wyjeżdżamy z Lubaczowa o godz. 13.30 lub 19, by dojechać 
za trzy i pół godziny do Sambora. Stamtąd powrót o godz. 
6.45 lub 9.50 (czasu warszawskiego), by być w Lubaczowie 
na godz. 10.30 lub 13.15_ Bilety kupnjemy tam za 3 dolary. 
Autobusy te cieszą się dużym powodzeniem turystów 
i handlarzy. Wkrótce z Lubaczowa uruchomione zostaną 
kursy autobusowe, przez Hrebenne, do Lwow&- Pocie
szające jest i to, u żadna miejscowość w rejonie nie straciła 
połączenia z Lubaczowem. A jest icb w rozkładzie jazdy 
ponad 50. Przez Lubaczów przejeżdża dziennie 136 auto
busów, w tym 23 pośpieszne. Można powiedzieć - nie jest 
tak źle_ Jest jednak gorzej niż bylo. 

A.LAZAR 

rabunkowego. 

~eg;QE: 
W OLESZYCACH 

BEZPIECZNIEJ 

Wchodzący do sklepów zlokali
zowanych w zabytkowym ratuszu, 
z lękiem patrzyli w górę, czy czasem 
nie spadnie im na głowę cegła z roz
padających się kominów. Burmistrz 
miasta i gminy Aleksander M i
c h a I s k i zlecił Spółdzielni Kółek 

Rolniczych rozebranie starych i po
stawienie nowych kominów. Prace 
wykonano dość szybko i sześć no
wych kominów już nie straszy, a być 
może odmładza stary ratusz. 

Samochody parkowane na 
wą~kiej jezdni przed domem hand
lowym stwarzały zagrożenie, ulicą 
tą bowiem kursują autobusy PKS. 
Na zlecenie burmistrza pracownicy 
Rejonu Dróg Publicznych wykonali 
parking, po drugiej stronie jezdni 
ułożyli dwumetrowej szerokości 

chodnik, ustawili 5 ławek. 
Te dwa przykłady świadczą o tro

sce władz miejskich o bezpie
czeństwo mieszkańców i przyjezd
nych gości. 

Al.. 

JUBILEUSZOWY 

EKSLmRIS 

Z okazji swego 45-lecia Miejska 
Biblioteka Publiczna w Przeworsku 
ogłosiła dla młodzieży konkurs na 

ekslibris. Zainteresowanie konkur

sem przeszło najśmieJsze oczekiwa-

nia. Wpłynęło 201 prac! Najliczniej 
reprezentowani byli uczniowie 
Szkoły Podstawowej nr I.Pod kie
runkiem mgr Bożeny Krzyżanows
kiej-Wróblewskiej wykonali oni aż 
129 ekslibrisów. Uczniowie "dwój
ki", pracujący pod okiem mgr Kry
styny Mirkiewicz, przedstawili 32 
prace, zaś pod opieczni mgra M. 
Pieniążka - 12. Graficy z pod
stawówek mieli za rywali miejsco
wych licealistów. Młodzież z LO, 
kierowana przez mgr Krystynę 

Ścisłowicz, wykonała 28 ekslib
risów. 

Komisja konkursowa, pod prze
wodnictwem naszego współpraco
wnika Henryka Cebuli, najwyż

szych wartości artystycznych dopa
trzyła się w pracy Agnieszki Pojasek 
(SP nr l). Właśnie ten ekslibris 
prezentujemy. 

(alb) 

DOBRZE BRAĆ 

PIENIĄDZE 

Przeworski bazar tętni życiem. 

Każdej środy przewijają się przez 
niego setki sprzedawców krajowych 
i zagranicznych oraz tysiące ku
pujących z Przeworska i okolic, 
a nawet odległych miejscowości. 

Handlujący, bez względu na to czy 
sprzedają z ziemi, samochodu, sto
lików czy rozkładanych łóżek, uisz
czają placowe - minimum 15000 
złotych. W trud dzień do kasy mias
ta wpływa wiele milionów złotych. 
Przeznaczane są one na różne cele. 
Szkoda jednak, że jak dotychczas 
nikt nie pomyślał o postawieniu na 
bazarze należytych sanitariatów. 
W minibudyneczku, który spełnia 
tę rolę, już o godzinie 9 rano można 
się utopić i ubrudzić po pachy. 
O fetorze lepiej nie wspominać. Źle 
świadczy to o ,,zamiłowaniu" prze
worszczan do czystości. Kiedyś za 
takie porządki sanepid zamknąłby 
targowisko, dziś ta instytucja nie 
ma chyba nic do powiedzenia sa
morządowi, a może przestała ist
nieć? 

Taki stan na bazarze istniał jesz
cze w ostatnich dniach listopada. 

z 

- No szybko, właź! - zamaskowany napastnik szturchnąl Marka S. pistoletem w brzuch. Ten. 
zaskoczony jeszcze i oniemiały, odruchowo spojrzał na broń. Był spostrzegawczy, bo w tym 
momencie dostrzegl pień szansy - trzymany z palcem na spuście pistolet był bowiem ... zabez
pieczony. Marek S. nie miał co do tego żadnych wątpliwości, w wojsku oraz na ćwiczeniach rezerwy 
poslugiwał się tą bronią nie raz. 

Rozległ się dzwonek u drzwi. Marek S., który pi/rasj{ wlaśnie w kuchnijakieś tarcie. machinalnie 
oderwał się od wykonywanej czynności. Otworzył drzwi i ... zamarł. W progu stał wysoki mężczyzna 
w czarnym długim prochowcu, czarnym kapeluszu,a twarz zasiania la mu w tym samym kolorze 
będąca kominiarka. ukazująca jedynie groźnie błyszczące oczy. Najis/otniejszy element ,,gość" ów 
trzymał jednak w ręku, a był to, wymierzony w gospodarza, pistolet. 

- Wlaź do środka i dawaj forsę, szybko! -- ochrypłym glosem zażądał napastnik. Marek S. 
rozdziawil usta ze strachu. 

W tym miejscu niezbędna jest - psująca. niestety, dramaturgię zdarzeń - dygresja. Otóż 
opisywane wydarzenie miało miejsce wczesną wiosną br. w jednym z przemyskich osiedli. Marek S. 
to mężczyzna w średnim wieku, zajmujący standardowe M-3 w standardowym bloku. Od dwóch lat 
jest rozwiedziony i mieszka samotnie. Ma opinię czlowieka obrotnego i zamożnego. Poza pracą 
zawodową zajmuje się dorywczo handlem, często wyjeżdza za granicę w celach .. turystycznych ". 
można go także spotkać w okolicach kantorów. Nadaje się więc w zupełności na cel napadu 

2 

BlyskawicznY"1 prawym sierpowym uderzy{w zamaskowaną szczękę, poprawil kopem w genita
lia, a kiedy zaskoczony reakcją napastnik pochylii się nieco, wyprowadzi/jeszcze jeden mocny cios. 
Intruz runąl na betonowe schody i stoczył się z hukiem na półpiętro. 

Odglos szamotaniny zaalarmowal sąsiadów. Zaraz też kilka głów pochy/ilo się nad leżącym bez 
przytomności oprychem. Gdy ściągano mu z glowy kominiarkę, zdążylajuż nasiąknąć krwią. I w tym 
momencie Marek S. poczul się zaskoczony po raz wtóry. W sponiewieranym przez siebie napastniku 
rozpoznal ... swojego znajomego, Romana C. 

Doszedlszy w mieszkaniu Markajako tako do,siebie, Roman C. począl czynić koledze wyrzuty. 
- Czyś ty zwariowal, na żartach się nie znasz? ._- żalił się smętnie, okladając kompresem rozbity 

nos. Przemianowany w ofiarę nieforlunny napastnik tłumaczył koledze. iż pożyczyl od znajomego 
slużbowy pistolet (bez naboi·- co istotne), wziąl kominiarkę i cieszył się w duchu. że uda mu się 
kogoś przestraszyć. 

Cóż, nie zawsze żarty bywają udane. Efekt tego żarlu to nie tylko paskudnie stłuczony nos. ale 
solidnie porozbijana głowa oraz szereg innych urazów, doznanych głównie o krawędzie betonowych 
schodów. Były też i dalsze komplikacje. 

Któryś z zainteresowanych wydarzeniem sąsiadów zawiadomił policję. Przybyli funkcjonariusze 
spokojnie wysłuchali obu panów, ale najbardziej zainteresowali się pistoletem. Roman C. próbował 
zrazu "iść w zaparte", twierdząc iż miał zwyklą chłopięcą zabawkę, która akurat gdzieś się 
zawieruszyła, lecz na wiele te krętactwa się nie zdały. Broń trafila do rąk policjantów. co stanowiło 
początek długiego postępowania wyjaśniającego, zakończonego później służbowym ukaraniem 
właściciela pistoletu. Tak więc, dodatkowa osoba ,.spoza dramatu" zostala ukarana za nie swoje 
poczucie humoru. 

Niefortunny żart był jednocześnie końcem koleżeńskiej znajomości obu mężczyzn. Obrażenia 
Romana C. okazały się dość poważne. Zapowiedział, że odda sprawę do sądu, domagając się 
rekompensaty za ciężkie pobicie. Kiedy Marek S. dowiedział się o tych zamiarach, zagroził, że 
również wniesie oskarżenie o napad z bronią w ręku. Prawnicy stwierdzili, że miałby duże szanse 
wygrać sprawę. 

Od "napadu z bronią w ręku" minęlojuż kilka miesięcy. Napastnik i oJuua nadal patrzą na siebie 
wilkiem i od czasu do czasu zawracają głowę prawnikom. Choć prawdę powiedziawszy, diabli wiedzą 
którego z nich uznać należy za napastnika, a którego za oJzarę. 

DANIEL GALlSZ 

POGRANICZE 10 GRUDNIA 1991 .. L 



To była zabawa! 

Finalistki konkursu wcielone w postacie z bajek. 

ciąg dalszy ze str. J 

miast jury dziecięce wyróżniło "Ró-
życzkę" Reginę Gęsiorsk,. 

W tej bardZo udanej imprezie 
wzięły udział mane, przede wszyst
kim z telewizji, siostry Barbara 
i Maria WiniarSkie,; dzieciłCY zespól 
tanecmy ,,Koralik onz grupa u
robatycma. 

Z dużą swobodą i bardzo spraw
nie im'prezę prowadzili uCZlllowie 
szkół sredruch: Katanyna RyzDeI', 
Katarzyna Radochońsb i Marek 
Malinowski. 
Nie zawiedli ~acownicy przemys-' 
kiego Centrum Kulturalnego, a tak
że CI, którzy udzielili wsparcia fma
nsowego i ufundowali cenne nagro
dY,---Wypada zatem pod zif,kować: 
PHU ,,Anart", ..Facpolowi , PHD 
,.Akme" Zakładowi Ubezpieczenio
wemu S.A. ,Westa" ... Zakładom 
Cbemii ~nn:larczej ,,roUeaa-Ast
ra" onz citiiRkom ZwillZku Zawo
dowego Pracowaików Kultury 
i SztUki przy CeatnuD Kultoralaym. 

-. Tekst i zd' ia 
ROMUALD BORYSUWfKI 

Apel 
Ogólnopolskiego Klubu "Mościska" 

z siedzibą w Przemyślu 
Biorąc pod uwagę duże zniszczenie klasztoru Redemptorystów w Mościskach zwracamy się 

z prośbą do wszystkich ludzi dobrej woli o wsparcie finansowe. . 
Wpłat można dokonać na konto klubu - BS Przemyśl 664-132-4 (z dopiskiem: "odnowa 

Klasztoru w Mościskach") oraz w naszej siedzibie przy Wybrzeżu Piłsudskiego 1 (MPiK), 
w każdą środę, godz. 17-19. 

~ 
Rozmowy~ 

(nie) 

intymne 
z autobusem 

relacji Przemyśl - Lwów 
- Ale ci mordę skuli - szyby powybijane, karoseńa 

pogiętL Kto cił tak DrZ,dziJ? 
- Jak zwykle ci sami "niezpani sprawcy" w milicyj-

nych mundurach. 
- Dobrze ci tak! 
-Co? 
- Mówię, że dobrze ci tak, zasłuiyleś sobie na lanie. 
- A cóż ja takiego zrobiłem? 
- Jeździsz sobie regularnie do sąsiedniego, prawie już 

SIIwereaaego, państwa i osłabiasz jego poteacjal. 
- Tyś chyba na głowę upadł. Robię tylko to, co do 

mnie należy. 
- A jako skrytka dla przemytników nie służysz, co? 
- Jak pasażerowie coś szmuglują, to nie moja wina. 
- A czyja? Komu pod siedzenie wpychaj, trefny towar? 
- No owszem, zdarza się. 

- Ostatnio przemyciłeś stamtlld pół kilograma złota, 
tonę miedzi, pół tony mięsa i dwie dorodne kozy. Może 
zaprzeczysz? 

- Nie zaprzeczę, to prawda. Rzeczywiście wożą ludzis
ka tego towaru, że opony mi się uginają. 

- To nie dziw się, że »aiezaaay sprawca" przyloży ci 
czasami pał, w szybę. 

- Mam nadzieję, że już się to nie powtórzy. 
- Na czym tę nadzieję opierasz? 
Na nowym, udoskonalonym systemie przekraczania 

granicy. 
- Cóż to za system? 
Wchodzi od stycznia. Po prostu uruchomiono specjal

ny fundusz do dawania łapówki na kordonie. Wszyscy 
będą zadowolen'i _. tamci, bo kapnie im trochę dolarów, 
a my wykorzystamy w ten sposób zachodnie kredyty. 

- Myślisz, że będzie to skutecmy sposób? 
- Na wszelki wypadek zabezpieczam się podwójnie. 

-Jak? 
- Idę teraz do remontu. W miejsce wybitych szyb 

wstawią mi pancerne, dostanę też specjalną kuloodporną 
karoserię i opony nie do przebicia. 

- A jak się wedr, do środka i spałuj, pasażerów? 
- Nie ma mowy. W drzwiach będzie maleńki otwór do 

dawania łapówki. Jak "nieznany sprawca" dostanie 
swoją dolę, to od razu stanie się grzeczny i wyzbyty 
agresji. Wiem coś o tym. 

- No to, szerokiej drogi. 
Rozmawiał BRUNO FURMAŃSKI 
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Wartości lecznicze jabłek (1) 

Zmienił się u nas krajobraz handlowy owoców. Prawie przy każdej ulicy 
widzimy stragany, na których piętrzą się stosy. bananów, pomarańczy, 
cytryn; ananasów, kiwi, a obok nich duże butelki z najróżniejszymi sokami. 
W radio i telewizji słyszy się bardzo często reklamy zachwalające wartości 
lecznicze i odżywcze zagranicznych specyfików. Np. firma JOHNSON 
myśli od 100 lat o ludziach na całym świecie i dostarcza im wszystkiego, 
czego dusza zapragnie. W szczególności zaleca się colacao i batoniki 
nadziewane ,,gęsią, bardzo gęstą czekoiodą". Kieszeń przeciętnego obywa
tela nie jest dopasowana do kupna zagranicmych wspaniałości. Wczoraj 
słyszałem w telewizji, że zagranica dostarcza nam, w dużych ilościach, wiele 
swoich wyrobów, które z trudem "idą" u nich. Są bowiem przeter
minowane, a zwodzą nas pięknym, kolorowym opakowaniem. Zamiast 
wyrzucać je na śmietnik, lepiej sprzedać - po niskiej cenie - u nas. 
Oszołomieni nawałem zagranicznych nowości zapominamy często o tym, 

co posiadamy we własnym kraju. W szczególności mamy pod dostatkiem 
jabłek, które przy zagranicznych konkurentach spadły do rangi owoców 
drugiej kategorii. W wielu krajach, w których nie rodzą się jabłka, są one 
w cenie kilka razy większej od cytrusów. 

Największe wartości odżywcze i lecznicze mają dzikie jabłka, nieco 
mniejszą - zdziczałe i mało uszlachetnione, najmniejszą te o wybornym 
smaku i aromacie, zwłaszcza gdy są skrapiane i zasilane sztucmymi 
nawozami. Namnożyło się u nas wiele najróżniejszych odmian jabłek, 
wypierających stare odmiany. Lekceważy się np. złotą i szarą renetę, tę 
drugą za to, że jest zbyt kwaśna. Dla mnie osobiście jest smaczniejsza od 
pomarańczy . 

Jabłka są znakomitym środkiem terapeutycmym dzięki wielu swoim 
składnikom. Zawierają sporo witaminy C i małe ilości witamin: A, B I, B2, 
i PP. Są bogate w składniki mineralne: żelazo, magnez, potas, sód, fosfor, 
wapń, glin, krzem i siarkę. Szczególnie cenny jest potas, gdyż usprawnia 
pracę mięśnia sercowego. Wapń i krzem, znajdujący się w. skórce, od
działywują korzystnie na włosy i paznokcie. Bardzo duże znaczenie dla 
naszego zdrowia mają stosunkowo duże ilości p e k t Y n. Pektyny obniżają 
poziom cholesterolu w krwi, regulują florę bakteryjną jelit i neutralizują 
działanie gromadzących się w ustroju toksycznych substancji. Odczujemy 
wyraźnie zbawienne działanie tych składników pod warunkiem, że nie 
będziemy jedli jabłek od święta, ale dużo i na co dzień. Osobiście jem 
codziennie 3-5 dużych jabłek. Myję je dokładnie, ucieram ze skórką na 
tarce i zjadam, powoli, z dużym apetytem. Są bardzo soczyste i smakują mi 
bezporównania lepiej od mniej soczystych pomarańczy, może dlatego, że są 
wśród nich zawsze szare renety. 

Popełniamy duży ~łąd obierając jabłka ze skórki. Pozbywamy się na 
skutek tego zabiegu dużej il6ści cennych dla zdrowia składników. Ucierając 
jabłka na tarce ułatwiamy pracę naszemu układowi trawiennemu. Trawi 
i przyswaja je macznie szybciej i dokładniej. 

Oto najważniejsze walory jabłek: wzmacniają mięśnie i układ nerwowy, 
działają moczopędnie i oczyszczają nasz organizm, zapobiegają kamicy, 
przynosząc ulgę w reumatyzmie, ochraniają przewód pokarmowy, działają 
odświeżająco, wpływają oczyszczająco na krew. Moja Mamusia (dożyła 94 
lat) lubiła jabłka i mówiła często: "Zjedzone na noc jabluszko jest miotelką, 
która wymiata z żołądka wszystkie śmieci". 

W szczególności jabłka zaleca się w nadciśnieniu tętniczym, w miażdżycy, 
anemii, bezsenności, infekcji jelitowej, niedoborze składników mineral
nych, przemęcz~niu, otyłości, uporczywych bólach głowy, osłabIeniu 
fizycmym i umysłowym, schorzeniach mięśnia sercowego. 
Wypróbowałem na sobie i kilku majomych bardzo skutecme działanie 

jabłek na regularny i łatwy stolec. Przez długi czas miałem stałe zaparcia. 
Dużą ulgę przynosiła mi świeża pokrzywa. Należy w tym celu zemleć na 
maszynce do mięsa świeże liście pokrzywy, dodać do smaku odrobinę 
czosnku, śmietanki i soli. Jest smacma. Te zabiegi zabierają sporo czasu. 
Lepiej utrzeć drobno, na tarce, kilka dobrze umytych jabłek i zjeść je na noc. 
Robię to rano i wieczorem, czemu zawdzięczam dwukrotne i bardzo łatwe 
wypróżnienie .' Czuję się dzięki temu bardzo ,)ekko", mam dużo sił i jestem 
wyraźnie "odmłodzony". Dam przykład mojej siły, który mogę udowodnić. 
Miesiąc temu spotkała mnie, w czasie moich zielarskich wędrówek, 
majoma pani. Obdarzyła mnie dużą ilością jabłek kilku gatunków, wśród 
których było sporo szarych renet. Z biedą upchałem te skarby w moim 
plecaku. Zarzuciłem plecak na ramiona i pomaszerowałem kilometr drogi 
do autobusowego przystanku. Po przyjściu do domu zważyłem plecak. 
O dziwo! Przyniosłem na swoich barkach 30 (słownie: trzydzieści) kilo
gramów jabłek. 

Zdarza mi się czasem przynieść 15 kg owoców róży, ale tak dużego 
ciężaru jeszcze nie dźwigałem. Ktoś powie, że to za dużo jak na mój wiek. 
Odpowiem: idąc z tak dużym ciężarem na plecach nie odczuwałem 
przeciążenia, szedłem pewnie i lekko. Oczywiście nie będę tego powtarzał, 
bo jednorazowe wypróbowanie nie było dla mnie szkodliwe, ale po
wtarzanie tego może być niebezpieczne ... 

Najcenniejsze dla zdrowia są surowe jabłka, lepsze od kompotów. 
Zalecane są szczególnie w gerontologii. Nałeży zjeść co najmniej jedno 
jabłko rano i jedno na noc. . 

Jabłka z czasem wysychają i tracą na swojej wartości. Każdego roku 
przynoszę do domu. dużo dzikich jabłek, mielę je na maszynce do mięsa. 
i wyciskam z tej mielonki sok. Ogrzewam go do temperatury 850C 
i pasteryzuję w twistach. Mam w swej piwnicy kilkadziesiąt słoików soku 
z jabłek. Starczą do nowego zbioru. 

J6ZEF HA WLICKI 



DWANAŚCIE LAT MINĘŁO 

W Narolu 
nie odwracają się 

plecami 
Na dwunastego mieliśmy za

planowane grupowe oddawanie krwi, 
a tu nagle w "Nowinach" z 8 lis
topada ukazal się artykuł "Honor za 
krew", który poruszy/nas do głębi. ' 
No bo jak można tak pisać, że hono
rowe krwiodawstwo zeszło na psy. 
Przecież nasz przykład przeczy temu 
twierdzeniu, a myślę, że my nie jedy
ni... - pani Franciszka jeszcze dziś 
oburza się na treŚĆ wspomnianego 
artykułu, który wkleiła do klubowej 
kroniki. 

- Czemu miała służyć ta publika
cja? - pyta kierownik narolskiego 
ośrodka zdrowia, lek. Stanisław 

S z e r e m e t a, określający się 
mianem "duchowego patrona miej
scowego Klubu HDK. ,-- Przecież 

to kompletna destrukcja w sytuacji 
gdy potrzebne są przykłady budują
ce! 

Przyprawieni o szybsze krążenie 
krwi narolscy działacze od krwio
dawstwa dali natychmiast wyraz 
swemu oburzeniu, dzwoniąc do re
dakcji i zapraszając autora artykułu 
do siebie. Ale choć już koniec lis
topada, nie zdążył przyjechać ... 

"Pogranicze" nie jest znane mo
im rozmówcom, choć kiosk znaj
duje się nie opodal ośrOdka zdro
wia. Moja osoba, choć nie całkiem 

obca (świadczą o tym wycinki z da
wnego "Życia Przemyskiego", 
w którym wielokrotnie o tutejszych 
honorowych krwiodawcach 
pisałam), też poszła w zapomnienie. 
Nie ma już od paru lat dawnej 
gospodyni klubu p. Janiny 
W a s z e k. Jej obowiązki przejęła p. 
Franciszka S z p a k, bynajmniej nie 
nowicjuszka w branży, co zaświad
cza własną krwią (9 litrów 300 ml na 
koncie). Przejęła rządy w okresie 
przełomu. Tyle się zmieniło w ciągu 
tych trzech lat. Nie zmieniły się na 
szczęście tutejsze obyczaje i mimo 
ogólnego kryzysu honorowej krwi 
nie ubywa. To prawda, że z braku 
środków, grupowe oddawanie 
ograniczyli do dwóch razy w roku, 
ale generalnie oddają więcej, bo 
przeważnie po 450 ml. W listopa
dzie br. zgłosiło się41 dawców (klub 
liczy około 50, ale kilku młodych 
poszło do wojska), ofiarowali pra
wie 18,5 I krwi. A w ogóle przez 
minionych dwadzieścia lat dali jej 
sobie upuścić aż 317 litrów 650 ml! 

Mimo burz i zawirowań, w tym 
co robią są jednomyślni. Łączy ich 
szlachetna idea i brak jakichkol
wiek choćby uprzedzeń do inności 
przekonań. Od samego ROCZątku 
przekrój społeczny był tu wielce 

zróżnicowany: od rolnika i robot
nika poprzez księdza do sekretarza 
partii. I to wzajemne poszanowanie 
trzyma ich razem. Nie wypisał się 
z klubu ani ksiądz Józef D u d e k 
- mimo przenosin do Lubaczowa, 
honorowym dawcą pozostał były 
pierwszy sekretarz, trzyma się od lat 
obecny wójt ... Są całe rodziny, że 
wymienię choćby syna, zięcia i brata 
pani Franciszki. Pań ledwie dwie: 
obok gospodyni klubu, pielęgniar
ka Ktystyna M a z u r k i e w i c z. 
Każda akcja krwiodawstwa to 

w NaroI u święto. Tej jesieni przygo
towania rozpoczęto tu dużo 

wcześniej. Wespół z Zarządem Re
jonowym PCK w Lubaczowie we 
wrześniu zorganizowano czerwono
krzyski festyn, 'którego największą 
atrakcją był mecz między drużyną 
UG i księżmi. Wynik remisowy, lecz 
ileż emocji - wspomina najbardziej 
poszkodowany na boisku Ja& W 0-

lańczyk (dla miejscowych ,,A
kuś"). - Grałem ledwie piętnaście 
minut { tak mnie dobrodziej zalatwił, 
że nogę w gipsie nosiłem przez mie
siąc! Kontuzja kontuzją, ale urazy 

w sercu nie nosi. Labraklo tre
ningów przed moczem, ot co . przy
znaje obiektywnie. 

Lista najbardziej zaangażowa
nych jest długa: Marian Biały, Ja
nusz Hajduk, Stanisław Kielar, Ale
ksander Kolodziej, Józef Marek, 
Józef Mik ula, Wiesław Obirek, An
drzej Salik, Marian Słoniec, Krzysz
tof Szpak, Stanisław Swiętojański, 
Marian Wiatrowski, no i oczywiście 
,,Akuś", i wójt gminy Kazimierz 
PataJucb, i cały personel ośrodka 
zdrowia z jego kierownikiem na 
czele. 

- Polowa klubowiczów to już 
bezrobotni, a jednak w ten listopado
wy dzień stawili się jak jeden mąż. To 
najlepiej świadczy o ich postawie, że 
jednak przychodZI! oddawać krew 
honorowo, nie za piniądze ,- - trzeba 
to koniecznie podkreślić. 

W tym co robią nie ma ani krzty 
wyrachowania. Jest szlachetne 
przesłanie, świadomość, że ratuje 
się komuś zdrowie lub nawet życie. 
Nieraz na telefon z lubaczowskiego 
szpitala zbierali się dawcy określo
nej grupy krwi. To normalne. trud-

TU ZROZUMIAŁEM SENS SŁOWA 
ciąg dalszy ze str. l 

tej intymności i domowego ciepła, 

kierownictwo schroniska sprzyja 

i nie stawia żadnych ograniczeń, 
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Rzucającym się w oczy brakiem 
w wyposażeniu pokoi, jest nieobec

ność szaf na ubrania, których nie 
ma za co kupić (tu ukłon w stronę 
ewentualnych sponsorów). 

Drugim ważnym elementem 
schroniska (po pokojach mieszkal
nych) jest kuchnia. W niej niepo
dzielne rządy sprawuje jeden z pod
opiecznych, Leszek M ejza. Jest 
bezdomny, pochodzi z Gorzowa 
Wielkopolskiego. Kiedy dowiedział 
się o utworzeniu, w Przemyślu 

schroniska, przyjechał i został przy
jęty. - Chciałem się oderwać od 
ludzi, od środowiska, w którym prze
bywałem do tej pory - , mówi, a ja 
nie pytam o sczegóły ... Jest też 

w schronisku świetlica z dość wy
służonym telewizorem czarno-bia
łym ( .. gdyby nam ktoś podarował 
telewizor, nawet zepsuty, to byśmy 
sobie wyremontowali, mamy włas

nychfachowców"- to kierownik), 
umywalnie, ambulatorium. Nato
miast dla ducha -- bo o ducha 
w specyficznym tego słowa znacze
niu dba się tu szczególnie - zor
ganizowano skromną, lecz estetycz
nie urządzoną kaplicę· 

Piszącemu te słowa przyszło na
wet na myśl, czy nie lepiej w miejsce 
kaplicy zorganizować dodatkowo 
2-3 pokoje mieszkalne, tym bar
dziej, że w sąsiednim Domu Pomo
cy jest kaplica z prawdziwego zda
rzenia. Gdy się jednak weźmie pod 
uwagę szczególny charakter schro
niska i organizowane tu misteria 
modlitewne, które w zwykłym koś
ciele - z wielu względów - nie 
byłyby możliwe do przeprowadze
nia, a które dla części podopiecz
nych stanowią rodzaj psychotera
pii, to wspomniane wątpliwości 
przestają być tak oczywiste. 

Kim są podopieczni? - ludźmi 

bezdomnymj, potrzebującymi po
mocy. I to jest jedynym (obok wy
mogu pracy i bezwzględnygo po
wstrzymywania się od spożywania 

ałkoholu) kryterium, według które
go kwalifIkuje się kandydatów do 
schroniska. Powiedzmy jednak ot
warcie: trafiają tu też ludzie, któ
rych człowieczeństwo, na wskutek 
różnych okoliczności, zostało zdep
recjonowane j sponiewierane. Dla 
nich w pierwszym rzędzie stwarza 
się tu warunki pełnej rehabilitacji 
moralnej, pod warunkiem, że sami 
naprawdę tego pragną. 
Każdy może tu pozP6tać przez 

okres trzech miesięcy. W tym czasie 
czyni się starania o zapewnienie mu 
pracy i jakiegoś lokum, by mógł się 
usamodzielnić i zacząć życie od no
wa. Jeśli jednak starania te nie przy
niosą rezultatu, nikogo się za bramę 
nie wyrzuca. - Jestem z zawodu 
krawcem mówi Leszek 
K a m i ń s k i. Przyjechałem 

z Wałbrzycha i chcę pozostać 

w schronisku. Będę pracował w swo
im zawodzie na rzecz schroniska 
i z korzyścią dla siebie. - Tu dopiero 
zrozumiałem sens słowa "dom" 
- mówi inny pod opieczny (nazwis
ka nie podał)- dlatego chcę tu 
pozostać i pracować. 

Nie wszyscy jednak mogą praco
wać. Oto inny podopieczny, czło
wiek w podeszłym wieku, bez rodzi' 
ny. Po operacji opuścił szpital i nie 
miał dokąd iść. W schronisku nadal 
pozostaje w łóżku, nie może już 
pracować. Inny człowiek, również 
chory i w podeszłym wieku, stracił 
pracę i nie mógł uregulować czyn-

~ szu. Został przez właścicielkę domu 
wyrzucony na bruk. Są i tacy, któ
rzy po opuszczeniu zakładu kar
nego nie mają dokąd się udać. Są 
leczący się w przychodni przeciwal
koholowej. Im także nie odmówio
no pomocy. 

Obowiązki kierownika schronis-

POGRANICZE 

rio sobie wyobrazić sytuację, by 
ktoś z nich mógł się odwróCić pleca
mi, zlekceważyć wołanie "na ratu
nek". 

Generalnie honorowo oddawa
nej krwi jest mniej. Czy zatem daw
cy z Narola to już ostatni Mohika
nie? Absolutnie nie. - W rejonie 
naszym w ciągu trzech kwartałów 
bieżącego roku oddano tej krwi 258 
litrów, o 271 więcej niż przed rokiem. 
Spore jej zapasy zgromadzono 
zwlaszcza przed czerwcową wizytą 
papieża - informuje Elżbieta 
Stępień, szefowa zarządu Rejo
nowego PCK w Lubaczowie. 

Zasłużonym dawcom (na koncie 
co najmniej 61) przysługuje bezpłatne 
zaopatrzenie w leki podstawowe 
i lIZupelniające. W narolskim klubie 
uprawnienia takie ma ponad 20 
osób. Rekordzistą. jest Stanisław 

B o m b a (21 l), tuż za nim plasuje 
się Marian Wi at r owsk i (181600 
ml) . .. Bo życie nasze od krwi zależy, 
a więc krwiodawcom cześć się na
leży ... " - wyczytałam w kronice 
klubu. I to jest to! 

A_ BOGUSLA WSKA 

" 
DOM" 

ka pełni Zbigniew K a t a n. Do po
mocy ma Dariusza Kaszubę, 

Ktzysztofa D r a b i k a oraz Stanis
ława G a b r y si a. Ci niezwykle 
skromni i sympatyczni młodzi lu
dzie, najchętniej pozostaliby anoni
mowi. Jest to jednak niemożliwe ze 
względu na charakter pełnionych 
przez nich funkcji. Mam więc na
dzieję, że zostanie mi wybaczone 
podanie ich nazwisk do publicznej 
wiadomości. Pracują ciężko, na 
zmiany. Oprócz obowiązków opie
kuna, każdy z nich wykonuje szereg 
innych prac, z zaopatrzeniem, czy 
kierowaniem samochodem - - włą

cznie. Czy są do takiej pracy przy
gotowani? 

. Tu nie trzeba jakichś specjale 
nych kwalifikacji - mówi kierow
nik Katan - trzeba być, po prostu, 
człowiekiem, kochać drugiego czło
wieka i chcieć mu slużyć. - Powie
dzmy zatem, że któryś z nich prag
nął kiedyś zostać listonoszem, inny 
chciał studiować medycynę, a jesz
cze inny zamierza! być ... księdzem. 
Dziś złączyła ich wspólna praca dla 
ludzi ubogich i potrzebujących. 

Schronisko zawdzięcza swoją egc 

zystencję ludziom dobrej woli a tak
że wielu zakładom i instytucjom, do 
których zaliczyć można m.in. sklep 
"Topex", Zakłady Mięsne, kilka 
prywatnych piekarni, zakład masa
rsld, nie mówiąc już o PKPS-ie. To 
dzięki nim ludzie bezdomni i zagu
bieni znaleźli wreszcie spokojną 
przystań. Od siebie dodam, że lista 
wspomagających jest nadal otwar
ta. Szczególnie cenne byłoby wspar
cie ze strony mieszkańców wsi, 
w postaci jarzyn, ziemniaków, mąki 
a nawet ziarna. Schronisko i jego 
mieszkańcy każdy rodzaj wsparcia 
przyjmą z wdzięcznością. 
Tekst i zdjęcia JERZY MAKARA 
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Pod patronatem metropolity 
lwowskiego, ks. abpa prof. Mariana 
Jaworskiego, odbył się od 10 do 17 
listopada br. V Tydzień Kultury 
Chrześcijańskiej w Lubaczowie. Na 
inaugurację ks. abp. odprawił mszę 
św . i wygłosił homilię. Potem co
dziennie odbywały się prelekcje, 

wykłady oraz imprezy kulturalne. 
Ks. profesor Ryszard Wolny z Pa-o 

pieskiej Akademii Teologicznej 

w Krakowie przedstawił sylwetkę 
arcybiskupa krakowskiego, kardy
nała Adama Stefana Sapiehy oraz 
jego politykę wobec władz państwo
wych w latach 1945-1951. 

Ojciec HODOrat Gili zWadowic 
mówił o patronie trudnych wy
borów, jakim jest święty o. Rafał 

Kalinowski. Urodzony w Wilnie, 

był uczestnikiem Powstania Stycz
niowego - po zwolnieniu z zesłania 
na Syberię wstąpił do zakonu Kar
melitów Bosych. Jako kapłan miał 
dar jednania ludzi z Bogiem, przy

wracania spokoju sumienia lu
dziom, wyzwalania ludzi z lęków. 
To On stwierdził , że "poirzeba nam 

nie krwi. ale pOlU". Jego wskazania 

i posługa bliźnim nie straciły nic na 
aktualności. 

Ks. prof. Adam Szal z Wyższego 
Seminarium Duchownego w Prze
myślu przedstawił sylwetkę naszego 
rodaka - błogosławionego Józefa 
Sebastiana Pelczara oraz Jego sto
sunek do problemów społecznych. 
To w tym roku papież wyniósł . Go 

na ołtarze i ogłosił błogosławionym 
podczas swej wizyty w Rzeszowie. 

Pani Mirosława Hanusiewicz 
z Katolickiego Uniwersytetu Lubel

skiego mówiła o "Inspiracjach 
chrześcijańskich w literaturze po
granicza XVI i XVll wieku", a pan 
Dariusz Saweryn, z tej samej ucze

lni, o "Wyobraźni religijnej Adama 
Mickiewicza". 

,,Biblia romantyków" . . to tytuł 

prelekcji prof. dr. hab. Janusza Ma
ciejewskiego z KUL. 

Imprezy kulturalne zapoczątko

wało "Requiem" W.A . Mozarta 
w wykonaniu połączonych chórów 
Towarzystwa Muzycznego i Ze

społu Szkół Muzycznych oraz or
kiestry Zespołu Szkół Muzycznych 

w Przemyśłu. 
Wydarzeniem była inscenizacja 

"Plotki" w wykonaniu miejsco-

Obrona przemyskiego Karmelu (8) 
Relacja Stanisława Żólkiewicza -. przewodniczącego Społecznego 
Komitetu Obrony Polskiego Kościoła Karmelitów 

REMANENT PO "BITWIE" 

A. Co się stało? 
l. Próba przekazania kościoła 

Karmelitów w Przemyślu p.W. św . 
Teresy od Jezusa, podjęta przęz 
niektórych . hierarchów Kościoła, 

dowiodła, że interesy polityczne 
hierarchii daleko odbiegają od in
teresów Polski i Polaków, a tym 
samym zupełnie pomijają. odczucia 
lokalnej społeczności czy wiernych 
skupionych wokół konkretnej 
świątyni. 

2. Rozpętana przez niektórych 
księży (niewątpliwie inspirowana 
przez wyższe instancje) akcja szka
lowania, oczerniania i zastraszania 
obrońców kościoła Karmelitów, 
prowadzona zarówno z ambon, jak 
i przy okazji wywiadów dla 
środków społecznego przekazu, 
a także w pisemnych wystąpieniach 
dowiodła,jak bardzo powierzchow
na jest maska tych ludzi wskazująca 
na przymioty dobroci, wybaczania, 
zgody, prawdy i bezinteresowności . 
Jak mało trzeba, by okazali oni 
drugie oblicze: złości, nienawiści, 
pogardy, lekceważenia wiernych, 
kłamstwa oraz braku patriotyzmu. 

3. Szerzenie przez większość 
środków społecznego przekazu nie
prawdziwych łub tendencyjnych in
formacji o historii kościoła Kar
melitów, podłożu powstałego kon
fliktu, jego przebiegu, o ludziach 
biorących w tym udział, dowodzi 
rzeczy następujących: 

a) wpływy hierarchii kościelnej 
na te środ1d społecznego 
przekazu są tak duże, że 
może to nie tylko zadziwić, 
ale także przerażać prze
ciętnego odbiorcę; 

b) chęć schlebiania, za wszelką 
cenę, postawom niektórych 
duchownych, a szczególnie 
przez osoby nie całkiem 
"czyste" względem Koś
cioła, przybrała formy 
karykaturalne i żenujące; 

c) przenikanie do środków ma
sowego przekazu opcji 
i osób reprezentujących nac
jonalistyczne i roszczeniowe 
postawy Ukraińców spod 
dawnego znaku UPA, prze
biega zgodnie z założeniami 
Krajowego Prowydu Orga
nizacji Ukraińskich Nacjo
nalistów (OUN) z 22.06.90 
r., jest ewidentne i bardzo 
zatrważające. 

4. Rozgłaszanie przez niektórych 
duchownych wiadomości o nałoże-

niu przez biskupa ordynariusza kar 
na obrońców kościoła i zakon
ników, a także faktyczne ukaranie 
świątyni i wiernych z nią związa
nych dowodzi, jak bardzo decyden
ci kościelni, dla zemsty i zastrasze
nia, zd olni są d o nieliczenia się 
z prawem kościelnym i lekceważe
nia wiernych. 

5. Próba odebrania kościoła 00. 
Karmelitom dowiodła także, jak 
mogą być lekceważone prawa świe
ckie i kościelne, jak lekceważeni są 
fundatorzy dóbr kościelnych i ich 
spadkobiercy. 

6. Zamach na kościół Karme
litów okazał się także zamachem na 
klasztor przemyski oraz Zakon Ka
rmelitów. Dowodzi tego wrogi do 
nich (do 00. Karmelitów) stosunek 
biskupa ordynariusza i innych hie
rarchów kościelnych, a także utrud
nianie im normalnej egzystencji . 
Jest także przykładem niewyob
rażalnej ingerencji w wewnętrzne 
sprawy tego zakonu przez kościelne 
władze diecezjalne. 

7. Przekazanie wyznawcom 
obrządku bizantyjsko-ukraińskiego 
kościoła garnizonowego pw. 
Najśw. Serca Jezusowego dowodzi 
następujących faktów: 

a) zlekceważono wolę i osobę 
biskupa Józefa Sebastiana 
PeJczara przez nieuszano
wanie dzieła jego życia i to 
w dniu jego beatyfikacji; 

b) zlekceważono prawo naro
du polskiego do ochrony 
jego dóbr, przekazując 
w obce ręce ten cenny zaby
tek kultury, bez zgody Po
laków i w tajemnicy przed 
narodem; 

c) zlekceważono wiernych, 
z których funduszy buduje 
się wszystkie obiekty sakral
ne, nie pytając ich o opinię 
w tej sprawie; 

d) zlekceważono Wojsko Pol
skie, likwidując bez jego 
wiedzy kościół garnizono
wy będący na utrzymaniu 
wojska oraz to, że z fun
duszy wojska przeprowa
dzono większość prac re
montowo - modernizacyj
nych; 

e) pozbyto się na rzecz 
Ukraińców polskiego koś
cioła w Przemyślu, pod
czas gdy we Lwowie pol
skie kościoły przekazuje się 
Ukraińcom, mimo że o ich 
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odzyskanie ubiegają się Po
lacy (przykład : kościół św. 
Elżbiety). 

8. Utworzenie w Przemyślu sie
dziby diecezji obrządku bizantyjs
ko-ukraińskiego, obejmującej ob
szar całej Polski, podporządkowa
nej kard. Myrosławowi Iwanowi 
Lubaczywskiemu we Lwowie, jest 
niepokojącym przykładem próby 
integrowania Przemyśla z Ukrainą 
i nie ma nic wspólnego z dawną 
diecezją greckokatolicką w tym 
mieście o obszarze obejmującym 
jedynie Ziemię Przemyską. Jest 
także wyrazem lekceważenia wier
nych tego obrządku, którzy skupie
ni są głównie w województwach 
zachodnich i północnych. 

9. Próba zawładnięcia kościołem 
Karmelitów rozpoczęła serię rosz
czeń ukraińskich do nieruchomości 
w Przemyślu . Szczególnie grożne są 
rewindykacje obiektów zajmowa
nych przez polskie placówki nauko
we, oświatowe lub urzędy publicz
ne. Oto niektóre z tych obiektów: 

- przedszkole przy ul. Kasp
rowicza, 

- Archiwum Państwowe, 
- Liceum Ogólnokształcące 

przy ul. Basztowej, 
- Muzeum Narodowe, 
- Woj. Biblioteka Pedagogi-

czna przy ul. Św. Jana, 
- budynek Internatu Szkoły 

Specjałnej przy ul. Baszto
wej, 

- budynek Szkoły PodsL nr 
17 przy ul. Smołki, 

- gmach Urzędu Wojewódz
kiego, 

- kilkadziesiąt innych obiek
tów. 

10. Wielka "polityka wschodnia" 
Watykanu niekoniecznie wychodzi 
na zdrowie polskiemu Kościołowi 
rzymskokatolickiemu, a już na pew
no zaszkodziła społeczności pols
kiej Przemyśla i Lwowa. Dowodem 
na to są przytoczone wypadki 
w Przemyślu, a także przykre "przy
gody" abpa Mariana Jaworskiego 
we Lwowie. 

B. Nauka płynąca z tych 
lekcji 

Obrońcy kościoła nie zamawiali 
sobie tych przykrych lekcji, jakich 
doświadczyli sami i jakich udzielo
no, wbrew ich woli, społeczności 
polskiej, a także chyba i ukraińskiej. 
Skoro jednak wykład się odbył, 
należy dokładnie odczytać jego 

wych aktorów, a wyreżyserowana 
przez księdza proboszcza Józefa 

Dudka. Akcenty · lwowskie 
wystąpiły także w innych dniach 

- Teatr im. Wandy Siemaszkowej 

z Rzeszowa przedstawił spektakl 

"Ten drogi Lwów", a Teatr "Fred
reum" z Przemyśla - "Lwowski 

wodewil". Podczas "Tygodnia" 
przypadała 73 rocznica odzyskania 
niepodległości. II listopada mszę 

św. za Ojczyznę odprawił ks. abp 
M. Jaworski. Wieczorem odbyła się 
uroczysta sesja Rady Miejskiej 
z udziałem pocztów sztandarowych 

oraz z częścią artystyczną w wyko
naniu uczniów miejscowych szkół 
pod stawowych. 

Na zakończenie "Tygodnia" 
. w kościele św. Mikołaja mszę św. 

przyczynę, płynące z niego treści 
i wynikające skutki (szczególnie te 
negatywne), by próbować dać od
powiedź na pytania: "I co dalej?", 
"Jak zapobiegać takim wstrzą
som?", ,,Jak naprawić tę rySł, 
a moźe szczelinę, która powstała 
między wiernymi a hierarchlą oraz 
między Polakami a Ukraińcami?", 
,,Jak rozwiązywać w przyszłości 
roszczenia Kościoła Bizantyjsko-U
kraińskiego w Przemyślu?" l wiele 
innych powaźnych pytań, nasu
wających się w wyniku tej smutnej 
,Jekcji". Nie odważę się sam udzie
lić odpowiedzi na te trudne pytania. 
Jednak podejmę próbę zabrania 
głosu w niektórych z zaakcentowa
nych kwestii, po to, by pytania te 
uświadomić wszystkim stronom 
,,konfliktu o Karmel" . Społe
czeństwo winno zmusić Władzę nie 
tyłko do udzielania tych odpowie
dzi, lecz także do podjęcia dzialań 
zmierzających do mądrego roz
wiązywania tych trudnych pro
blemów. 

Moje relleksje na tle tych wszyst
kich zdarzeń są następujące: 

I. U progu dwudziestego pierw
szego wieku nie do przyjęcia jest, 
aby hierarchia kościelna traktowała 
wiernych jak "ciemniaków", nie 
licząc się całkowicie z ich opinią, 
postępując tak, jakby posiadała, 
wyjęty ze średniowiecza, patent na 
nieomylność. Wierni muszą odczuć, 
że nie tylko w slowach, ale i w czy
nach ich przywódcy duchowi sza
nują Lud Boży. Tylko wtedy wierni 
mogą wziąć odpowiedzialność za 
losy Kościoła Katolickiego, a taka 
potrzeba rysuje się już wyrażnie. 

2. Niezależność środków społecz
nego przekazu powinna stać się 
faktyczna, a obiektywizm i prawda 
w przekazywaniu informacji zasadą 
egzekwowalną. Dziennikarze, ope
rujący kłamstwem, półprawdami 
i tendencyjnością dJa zamierzonego 
(w określonym interesie grup czy 
osób) kształtowania nastrojów 
społecznych, powinni być pozba
wieni prawa wykonywania zawodu, 
a nawet pociągani do odpowiedzial
ności sądowej . 

3. Dążymy do budowy państwa 
prawa, nie możemy też zapomnieć 
o Kościele, którego struktury hiera
rchiczne nie powinny również pra
wa lekceważyć. Władze kościelne 
nie mogą być ponad prawem i to 
zarówno świeckim jak i kościelnym. 

4. Przekazywanie świątyń Ukra
ińcom w Polsce winno się odbywać 
na zasadzie zwrotu udokumento
wanych wlasności tam, gdzie ist
nieją takie potrzeby. Nie może się to 
odbywać bez akceptacji społecznej, 
a stosowana zasada powinna mieć 
odbicie w identycznym traktowaniu 
społeczności polskiej na Ukrainie. 

5. Realiz..acja roszczeń Cerkwi Bi
zantyjsko-Ukraińskiej w Przemyślu 
wymaga szerokiej konsultacji 
społecznej z uwzględnieniem aktu-

odprawił i homilię wygłosił admini
strator archidiecezji ks. Zygmunt 
Zuchowski. 

Ta bogata oferta odczytów i im
prez kulturalnych uzupełniła lukę 
w naszej wiedzy o kulturze 
chrześcijańskiej , tak wybiórczo 
przedstawianej w ciągu ostatnich 50 
laL Polski nie można zrozumieć bez 
uwzględnienia w jej historii 
i współczesności inspiratorskiej roli 
katolicyzmu . To Kościół stawia 
nam przed oczy sylwetki świętych 
i błogosławionych, wziętych z na
szej polskiej ziemi, jako wzór godny 
naśladowania. W dobie załamania 
autorytetów te wzory nie budzą 
zastrzeżeń, wręcz przeciwnie - mo
bilizują nas do osiągania dosko
nałości . Tydzień obcowania z kul
turą chrześcijańską był w tym nam 
bardzo pomocny. 

A.LAZAR 

aJnych możliwości państwa polskie
go, faktycznych i niezbędnych po
trzeb tego obrządku, a także od
powiednich umów międzynarodo
wych, pomiędzy Polską i Ukrainą. 

6. Prawa mniejszości narodowej 
(Ukraińców) w Polsce nie mogą być 
realizowane wbrew interesom Po
laków. Moda na wyrozruanie 
mniejszości powinna być zastąpio
na normalnym traktowaniem 
wszystkich obywateli, a nie tworze
niem kasty "świętych krów" 
z przedstawicieli mniejszości naro
dowych. 

7. Dążenie do normalizacji sto
sunków między Polakami a Ukra
ińcami musi się odbywać na zasa
dzie obustronnych szczerych inten
cji wdrażanych w obu państwach na 
mocy umowy międzynarodowej. 
Wymaga to jednak wyjaśnienia 
i potępienia przez Ukraińców zbro
dni UPA oraz odcięcia się zarówno 
obywateli jak i władz Ukrainy od 
OUN - organizacji nacjonalistycz
nej działającej na Ukrainie (Lwów) 
oraz w środ owiskach ukraińskich 
na Zachodzie. Stawianie przez 
Ukraińców problemu granic 
z Polską i wszelkich roszczeń z ich 
strony w tym zakresie - wyklucza 
jakiekolWiek poważne rozmowy 
z tym państwem i uniemożliwia ży
czliwe traktowanie narodu ukra
ińskiego . 

Wiele innycb nauk zapewne wy
nieść należy z tej lekcji_ Jedna nie 
moźe być z całą pewnością przez 
nikogo kwestionowana - należy 

uczynić wszystko dla ułożenia zgod
nego współżycia obu nacji na po
graniczach po obu stronach. 
Zachęt:am do podejmowania tego 
problemu na łamach prasy, by za
proponować wladzom obu państw, 
a także wladzom łokalnym prawne 
uregulowanie tej trudnej kwestii. 

* * * 
Na zakończenie kilka informacji 

o naszym Społecznym Komitecie 
Obrony Polskiego Kościoła Kar
melitów. Ogółem w jego skład 
wchodziły 33 osoby (w tym 14 
z wyższym wykształceniem 

6 inżynierów, 3 ekonomistów, 
2 lekarzy, 2 historyków, l prawnik). 
Wśród działaczy komitetu było 
4 radnych miejskich i 6 aktualnych 
działaczy NSZZ "Solidarność" . 

Pragnę zakończyć moją relację 
życzeniem: 

Oby już nigdy więt:ej nie doszlo do 
"powtórki z Karmelu"! Zadbać o to 
winni przede wszystkim G, którzy 
ten konflikt wywołali, a także Ci, 
którzy wzięli w nim udział_ Jest taka 
szansa! 



Wiadomości sportowe 
E. SZUBA 
CHCE POMÓC KOLEŻANKOM 

Na rozgrzewce, przed czwartym 
z kolei mistrzowskim meczem je
siennej rundy ze Startem Gdańsk, 
który 28 września rozegrano w Ja
rosławiu, bramkarka I-ligowej 
"siódemki" JKS Elżbieta Szuba, 
będąca do tej pory bardzo silnym 
punktem zespołu, doznała zerwania 
ścięgna Achillesa. 

- W której to nodze? 
- W prawej. W lewej miałam już 

zerwane dwa lata temu. 
- Kto operowal? 
- Zespół rzeszowskich lekarzy 

- Koczan, Zygmunt i Grabowski. 
Zrobili to dobrze. 

- Od zabiegu minęło już osiem 
tygodni ... 

- Tak. Przez sześć , tygodni 
miałam nogę w gipsie, a od dwóch 
- już wykonuję ćwiczenia rehabili
tacyjne. 

- Gdzie? 
- Niemal codziennie korzystam 

z pomieszczeń i sprzętu w "Jar
lanie", pod opieką rehabilitanta Si
dora. 

- A kiedy ćwiczenia przybiorą 

formę treningową? 

Zadecyduje o tym pan Sidor .. 
W każdym bądź razie do końca 
grudnia będą to wyłącznie zabiegi 
rehabilitacyjne, ale już w styczniu 
chcialabym ćwiczyć indywidualnie 
na boisku. 

- Więcej traci pani nerwów, 
stojąc w bramce, czy oglądając mecz 
z boku? 

- Zdecydowanie bardziej dener
wuję się jako kibic. Podczas poje
dynku nerwy ustępują. 

- Kiedy powrót na boisko? 
- Chciałabym być gotowa 'do 

dyspozycji trenera od 15 lutego, 
kiedy rozpocznie się decydująca fa
za rozgrywek. Tym bardziej, że jest 
teraz tylko jedna bramkarka 
- Mariola Dratwa. 

- Już dziś wiadomo, że piłkarki 
ręczne JKS majdą się w grupie spad
kowej. Czy zostaną w I lidze? 

- Wierzę, że tak. Stać nas bo
wiem na wygranie z kilkoma 
drużynami i bardzo bym chciała 

pomóc w tym moim koleżankom. 
Rozmawiał W. BURZMIŃSKI 

FOl. S. ALBERT 

PIŁKARZE CZUW AJU NA CZELE ... 
Tak! Tak! To nie pomyłka. Po podsumowaniu jesiennej rundy 

piłkarskich rozgrywek w III lidze okazało się, że drużyna przemyskiego 
Kolejowego Klubu Sportowego ma najmniej kar w rywalizacji fair play. 
Czuwajowcy bowiem zostali ukarani w rozegranych dotychczas 15 
spotkaniach tylko sześcioma żółtymi kartonikami (po dwie ujrzeli Gredil 
i Jaroch, po jednej - Kuryło i Smyk), co daje im pod tym względem 
pierwszą lokatę w lidze. Ciekawe, że spośród wymienionych zawodników 
zaledwie jeden - Smyk - to obrońca. Jak widać, pomocnicy i napastnicy 
Czuwaju grają ostrzej aniżeli defensorzy. 

W normalnej tabeli, co już wiadomo, przemyscy piłkarze zajmują po 
,jesieni" ósmą lokatę. Sądzimy, że ich kibice nie mieliby nic przeciwko 
temu, żeby również i w niej czuwajowcy liderowali. Cóż, nie we wszystkim 

. jednak można być najlepszym. 
(w.) 

Korespondencja działu sportowego 

"SIÓDEMKA" CZUWAJU LIDEREM PÓŁMETKA 
Rok temu, jak zapewne jeszcze 

pamiętają kibice drugoligowego ze
społu piłkarzy ręcznych przemyskie
go Czuwaju, ich pupile po jesiennej 
rundzie prowadzili w tabeli, mając 
jednopunktową przewagę nad Unią 
T arn ów oraz w perspek tywie korzyst
ny terminarz rewanżowych spotkań. 
Niestety, "kolejane" nie wytrzymali 
psychicznego i fizycznego obciążenia, 
w konsekwencji czego zaprzepaścili 
szansę awansu do ekstraklasy. Oby 
podobnego błędu nie popełniono 

w tym sezonie! - przestrzegają sym
patycy przemyskiej "siódemki", 
która po rozegraniu pierwszej rundy 
oraz dwóch kolejek rewanżowej 

wciąż znajduje się na pozycji lidera, 
posiadając dwa "oczka" więcej od 
opolskiej Gwardii. 

Po inauguracyjnej "wpadce" w Li
biążu, przemyślanie występujący jesz
cze przez kilka kolejek z Kalinows
kim i Wiśniowskim (póżniej wyjechali 
do Niemiec) systematycznie odrabiali 
straty, prezentując coraz lepszą i sku
teczniejszą. grę. Najlepszą formę 

w pierwszej rundzie zademonstrowali 
przed własną widownią w meczu 
z Gwardią, odnosząc nad nią zdecy
dowane zwycięstwo. Swoją wysoką 
pozycję Vi tabeli przemyślanie za
wdzięczają przede wszystkim uważnej 
grze w obronie oraz świetnej dys
pozycji bramkarza i jednocześnie tre
nera Janusza Śliwińskiego, czego po
twierdzeniem jest najmniejsza do tej 
pory liczba straconych w rozgryw
kach bramek. Nieco słabszą siłę prze
bicia wykazują dllt~ 

w ataku (pod względem zdobytych 
goli zajmują piąte miejsce), chociaż 
w kilku spotkaniach dali już próbkę 
swoich sporych możliwości. Dotyczy 
to zwłaszcza młodego i rosłego To
masza Sury, doświadczonego skrzyd
łowego Stanisława Halicza oraz na
bytków ze Wschodu - głównego 

"dyspozytora" Anatolija Sokołowa' 
oraz kołowego, ponad dwumetrowe
go Michaiła Szczukina. 

I kied'y wydawało się, że w pierw
szym meczu rewanżowej rundy przed 
własną widownią przemyska "sióde
mka" srogo pomści Górnika Libią.i 
za jedyną w bieżących rozgryWkach 
porażkę, doszło do przykrej niespo
dzianki. Goście znów okazali się le
psi, co prawda, tym razem tylko 
o jedną bramkę, ale wszakże dwa 
punkty, na które tak bardzo liczono 
w Przemyślu, dosłownie wymknęły 
się z rąk. Na szczęście, w drugiej 
kolejce rewanżów "siódemka" za
sańskiego klubu zrehabilitowała się, 

pokonując na wyjeżdzie świdnicki El
mot, dzięki czemu zachowała dwu
punktową przewagę nad opolskimi 
gwardzistami, którzy obok niej są 

najpoważniejszymi kandydatami do 
mistrzowskiego tytułu. 

- Teraz w rozgrywkacb, aż do 15 
lutego, nastąpi przerwa - powiedział 

po powrocie ze Świdnicy drugi trener 
szczypiornistów Czuwaju, niedawno 
jeszcze czynny zawodnik, Janusz 
Tkaczyk. - Do Bożego Narodzenia 
nasz zespół znajdować się będzie w roz
trenowaniu, a od pierwszycb dni stycz-

~~.~ .. ~~~~~~ 

czekających nas kolejnycb pięciu mist
rzowskicb meczy. Planujemy m.in. 
zorganizować obóz, a także rozegrać 
dwa kontrolne spotkania z pierwszo
ligową Stalą Mielec. Chcemy utrzy
mać pozycję lidera, cbociaż zarówno 
Gwardia, jak i Górnik Libiąż, 

z którym mamy niekorzystny bilans, 
doslownie depczą nam po piętach. 

Jak się okazuje, ewentualne zdoby
cie mistrzowskiego tytułu po dwóch 
rundach, nie jest równoznaczne 
z awansem do l ligi. Wiadomo, że 
cztery pierwsze zespoły rozegrają 

między sobą, z zachowaniem dotych
czasowego dorobku, jeszcze po sześć 
spotkań (mecz i rewanż). Co dalej? 
Czy zdobywca pierwszej lokaty auto
matycznie uzyska "przepustki" do 
ekstraklasy, czy też zmuszony będzie 
jeszcze rozegrać barażowe pojedynki 
ze spadkowiczem? Nikt do tej pory 
nie wie, gdyź Związek Piłki Ręcznej 
w Polsce ... nie opracował jeszcze jas
no sprecyzowanego regulaminu. 
W każdym bądź razie jedno jest jasne: 
walczyć trzeba do końca! Szansa na 
awans jest, ale nie zapeszajmy. 

W. BURZMIŃSKI 

Gdzie sędziowie z Lubaczowa? 
do nich z prośbą o ujawnienie się, 
bo my nie wiemy kim są panowie, 
deklarujący sWOją gotowość zastą
pienia wydelesowanych przez KO
ZKosz Krakow sędziów nie tyłko 
z Przemyśla, ale także i z Ja
rosławia. 

koszykówki z Lubaczowa wyrzą
dziła tyle przykrości ich własnym 
wychowankom ( ... ). 

Szanowny Panie Redaktorze. 
Uważamy, że przed przystąpieniem 
d o napisania tej notatki winien Pan 
sprawdzić autentyczność i wiary~o
dność uzyskanych informacji, Jak 
również zapoznać się z opinią dru
giej strony. Sędziowie, oprócz po
wierzonych im do wykonania zadań 
na boisku, są również działaczami 
społecznymi, którym na sercu leży 
dobro koszykówki. 

W związku z zamieszczoną 
w Waszym Tygodniku notatką dol. 
wycofania z rozgrywek zespołów 
koszykówki dziewcząt z MKS Lu
baczów, pragniemy przedstawić 
prawdziwe przyczyny niewystąpie
nia zespołów lubaczowskich w roz
grywkach sezonu 199 11)2. Decyzję 
o wycofaniu z rozgrywek zespołów 
kadetek, juniorek oraz seniorek 
MKS Lubaczów podjął wydział 
Gier i Dyscypliny KOZKosz 
w Krakowie 8.10. br. z powodu nie
dopełnienia wymogów regulamino
wych: 
a) niewpłacenia wpisowego do roz
grywek; b) braku listy zgłoszeń za
wodniczek. Zgodnie z regulaminem 
rozgrywek drużyny mają obo
wiązek wpłacenia wpisowego, 
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a drużrt!y z Lubaczowa nie doko
nały tej formalności ani w tym, jak 
również w'p0przednim sezonie. Lis
ta zg/oszen -- złożona w POZKosz 

' w 'Przemyślu do potwierdzenia 
- została odesłana do Lubaczowa 
celem właściwego i zgodnego z re
gulaminem sporządzenia, bowiem 
regulamin mowi, że klub ma obo
wiązek sporządzenia imiennej listy 
zgłoszeń oddzielnie dla każdej 
drużyny. Ponadto regulamin móWl, 
że jedna zawodniczka może rozgry
wać w jednym sezonie mecze w naj
wyżej dwóch kategoriach wieko
~ch, w tym jednej młodzieżowej 
(tj. w juniorkach i seniorkach bądz 
kadetkach i seniorkach). Natomiast 
lista sporządzona przez MKS Lu
baczów obejmowała wszystkie za-

wodniczki bez rozbicia na po
szczególne zespoły. 

Od sezonu 1986117 nie ma w Lu
baczowie jednego sędziego upraw
nionego d o pro wad zenia Jakicbk 01-
wiek zawodów koszykowki. Od 
pięciu lat żaden z byrych sędziów 
lubaczowskich nie zalIczył spraw
dzianów, ani też nie zwróClł się 
z prośbą o reaktywowanie, czy też 
zgłosił do Kolegium Sędziow chęci 
sędziowania. W dodatku, w żad
nym z zorganizowanych przez nas 
kursów sędziowskich nie uczestni
czył ani jeden kandydat z Lubaczo
wa. Stąd też dziwi nas fakt, że 
w Lubaczowie nagle znaleźli się 
arbitrzy, mogący prowadzić zawo
dy koszykówki w lidze międzywo
jewódzkiej włącznie: Zwracamy się 

Jesteśmy pełni uznania dla 
dziewcząt z Lubaczowa, które 

. wykazując własną irucjatywę 
- podjęły przytoczone w notatce 
działanIa w celu pozyskania 
środków finansowych na udział 
w rozgrywkach. To godne podziwu 
i naśladowania, ale gdzie są 
działacze, kierownictwo sekcji i tre
nerzy, którzy swoimi nie prze
myślanymi do końca decyzjami 
wpuścili swoje wychowanki w przy
słowiowe maliny? Kto podpisał 
zgłoszenie do rozgrywek aż trzech 
zespołów, nie mając na to pokrycia 
w środkach finansowych i nie 
zdając sobie sprawy ze skutków 
takiej decyzji? 

Jest nam bardzo przykro, że bez
myślność i nieodpowiedzialność 
kierownictwa oraz opiekunów sesji 

POGR~ICZE 

Za Kolegium Sędziów POZKosz 
przewodniczący Ryszard Ch robak 
wiceprzew. Bogdan Miśniak 

OD REDAKCJI 
Tak Da dobrą sprawę obszernie 

wypowiedzi ala się jedna strona, czyli 
... Panowie, dlatego poczekajmy na 
wyczerpujące wyjaśnienia z Luba
czowa. SądzllC z telefonicmej infor
macjCp. Gorczycy, nie wszystko jest 
aż tak przejrzyste. 
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KOSZYKÓWKA 
Dwa kolejne meCze rozegrali koszykarze Polonii Przemyśl, liderujący 

w rozgrywkach o mistrzost wo klasy międzywojewódzkiej. W pierwszym 
pokonali na wyjeździe Koronę Kraków 82:51 (47:20), zdobywając punkty 
z rzutów: Trojnara 24, Machały 16, Machunika 12, Oleszka II, Denika 
7 oraz Bondarenki, Makarewicza i Pękaiskiego (po 4), a w drugim 
rozgromili przed własną widownią AZS Rzeszów 136:49 (70:25). W tym 
spotkaniu bogatym łupem punktowym podzielili się: Machała 29, Machu· 
nik 20, Bondarenko 17, Denik 16, Makarewicz 12, Gorzelnik II, Zwie· 
rzyński 9, Oleszek 8, Pękaiski 8 i Kozioł 6. Po nieco słabszym występie 
w Krakowie "przemyskie niedźwiadki" mów wróciły do normy, aplikując 
kolejną "setkę" i to zespołowi, który wydawał się być najpowaźniejszym 
kontrkandydatem do mistrzowskiego tytułu. W pierwszej rundzie Polonii 
pozostał do rozegrania jeszcze jeden mecz - na wyjeździe z rezerwą Resovii. 

Klasa ,,M" juniorów: Juvenia Przemyśl - Korona 65:87 (24:40). Klasa 
,,M" kadetów': Znicz - Resovia 105-59, najwięcej punktów zdobyli: 
Kubicki 28, Wiśniowski 28, Szczotka 26. 

SIATKÓWKA 
Praktycznie dobiegła końca pierwsza runda rozgrywek o mistrzostwo 

klasy ,,M" seniorek i seniorów. Wśród męskich zespołów Stal Lubaczów 
przegrała 0:3 z AZS Rzeszów i z jedną porażką zajmuje drugie miejsce. 
W kolejnych spotkaniach z udziałem kobiecych drużyn z naszego wo· 
jewództwa padły następujące rozstrzygnięcia: MKS Żołynia - MKS 
Sieniawa 3:1, MKS Sieniawa-AZS AR Rzeszów 1:3, Sanoczanka-MKS 
Sieniawa 3:0 vo, Znicz Jarosław-MKS Żołynia 3:0, AZS AR-Znicz 1 :3. 

PIŁKA NOŻNA 
Wynik:i 7 i 8 kolejki rozgrywek przemyskiej ligi halowej "szóstek": "Łącmość" II 

- "Handel" 3:1, "Źródlo" - "Hol" 0:2, JW 4145 - "Telekom" 1:2, "Publikator" II 
0:8, Policja - Straż Graniczna l :2, "Fiskus" - "Łączność" II 3:1, "Zamek" 
- Zakłady Mi~SIIe 3:4, ,,Publikator" I - "Start" 3:0, Poczta - OTL 3:1, "Eskulap" 
- ,'polna" I 8:2, ZNP - WKTS 0:2 (7 bm.), Zakłady MięsDe - "Fiskus" 1 :0, 
"Handel"-,,Hol" 1:2, "Łącmość" l-ZNP 1:2, WKTS- .. Eskulap" 0:3, "Polna" 
I - Poczta 4:4, OTL - Policja 2:2, "Telekom" - ,,:lr6dlo" 1:5, "Łączność"lI 
-"Publikator" I 2:4",Start" -,'poiDa" II 1 :0, ,,Publikator" II -JW 41451:1, Straż 
Graniczna - "Zamek" 3: 1 (8 bm.). Prowadzi "Eskulap" -16, przed ,,Publikatorem " 
1-13, "Łącmością" l, ZNP i ,,Holem" -po 12, WKTS i .. Fiskusem" -po Iloraz 
Strażą Graniczną i Policją - po lO pkt. 

Piłkarska jesień (3) 
KLASA "B" 

GRUPA I (przemyska) 
l. LZS Trójczyce 8 19-12 
2. LZS Łowce 7 14-10 
3. LZS Grochowce 5 16-11 
4. LZS Sośnica 5 14-13 
5. LZS Zadąbrowie 3 13-22 
6. LZS Lesmo 2 7-15 

GRUPA IIGaroslawska) 
l. Iskra Cieszacin 10 21 -9 
2. LZS Korzenica 9 20 - 8 
3. LZS Bobrówka 7 11-12 
4. LZS Jodłówka 7 14-17 
5. LZS Wiązownica 4 12-14 
6. LZS Surochów 3 13-23 
7. LZS Ryszkowa Wola 2 9-16 

GRUPA III (przeworska) 
1. Galicja Tryńcza 16 43-6 
2. Zorza Zarzecze 14 28-17 
3. LZS Maćkówka 12 26-20 
4. LZS Wólka Pełkińska 12 21-15 
5. Tęcza Kisielów 10 24-18 
6. Alabaster Łopuszka 9 29-18 
7. Sokół Sieniawa 8 18-33 
8. Huragan Gniewczyna II 5 15-27 
9. LZS Jagiella 2 12-33 

10. LZS Ujezna 2 10-38 

GRUPA IV (lubaczowska) 
l. LZS Ruda Róźaniecka 14 18-9 
2. LZS Stare Sioło 14 15-7 
3. LZS Łukawiec II 11 31-16 
4. Gwiazda Wielkie Oczy 10 34-19 
5. LZS Niemstów 7 17-17 
6. LZS Futory 7 17-20 
7. Legia Oleszyce 6 14-29 
8. LZS Ułazów 2 16-23 
9. LZS Borowa Góra l 7-27 

KLASA "A" JUN. 

I.Sokó! Lubaczów 
2 Łęk Ostrów 
3. Zdrój Horyniec 

GRUPA II 

4. Budowlani Szówsko 
5. LZS Stubno 
6. LZS Łukawiec 
7. LZS Munina 
8. Zabiala 

13 26-8 
8 26-10 
8 17-13 
8 11-15 
6 20-20 
5 17-22 
4 9-19 
4 12-31 
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Sklep "RZEŹNIK" 
Przemyśl 

ul. Franciszkańska 23 
oferuje 

• wszelkie rodzaje mięsa 
• szeroki wybór wędlin 

Na życzenie klienta przygotowujemy 
okolicznościowe póbniski 

na każdą uroczystość (imieniny, bankiet) 

Przyjmujemy zamówienia od zakladów zbiorowego 
żywienia - wroby możemy dostarczać pod wskaza
nyadres. 

Dla większych odbiorców stosujemy 
bonifikaty 

Wyroby z renomowanych firm - głównie z Zakładów 
Mięsnych w Jarosławiu 
Z a p r a s z a fi y 0-261 

(ul. Okrzei - kierunek Misztale) 

.OFERUJE 

PRODUCENTOM i HURTOWNIKOM 

plac na 170 stanowisk, utwardzony, oświetlony 

z całodobowym dozorem (możliwość budowy 

pawilonu lub wjazdu safuochodem dostawcz>:,m) 

- niskie opłaty 

HANDLOWCOM 

i WŁAŚCICIELOM SKLEPÓW 

już obecnie bogaty asortyment towarów krajowych 

i zagranicznych wszystkich branż. 

Konkurencyjne ceny 

Zakupy w 

( oszczędność 

.zaopatrzenia) 

jednym 
• czasu I 

• • mIeJscu 

kosztów 

ZAPRASZAMY 

Informacji udziela 

K-13 

NIEZALEŻNE 

OORUM 

PRYWATNEGO 

BIZNESU 

spółka z 0.0. "FOR-BP' 

- Jarosław 

ul. Grunwaldzka 18 

~ 32·84 

Gabinet 
ginek~logiczny 

PRZEMYSL, ul. 3 Maja 59 
tel. 58-21 

czynny 
w poniedziałki, wtorki, 

środy i czwartki 
od godz. 16 do 19. 

G-244/5 

OGŁOSZENIA DROBNE 
SZEREGÓWKĘ w centrum Rzeszowa 

(staD surowy zamknięty) SPRZEDAM. 
Przemyśl, tel. 13-323. G-270 

SPRZEDAM ,TarpaDa" z silnkiem Die
sla z-.&rudnia 1990 roku. WiadomoŚĆ: And
rzej Rutkowski, Maćkowlce 23. G-267 

SPRZEDAM dzialkę (54 ary). Orły 96.1 
Jędrzejec. G-26~ 

SPRZEDAM ,Fiat Panda 45 CL" 900 
cm poj. (lipiec 1985 r.). Przemyśl, tel 12-18.1 
w.263. G-27" 

VlDEOFILMOWANIE. Najniższe ce-
DY. Przemyśl, tel. 33-06. G-273/5 

Koparkc:r--spycharkę ,,Białoruś" (1979) 
Stara 28 (skrzyniowy, po kapitalce); tunel 
ogrodniczy (oCYDk, 30 m) oraz pudełka kar
toDowe 24 x 15 x 2,5 cm SPRZEDAM. 
Przemyśl, tel 2.5-51 lub 56-16. G-275 

Firma handlowa 
"ELZA" 

zaprasza PT Klientów do 
odremon towanego 
sklepu spożywczego 
w Przemyślu przy 
ul. Słowackiego 5 

Sklep czynny od poniedziałku 
do soboty 

w godz. 6-20 G-271 

1IlIl lIIllIIImllllll llllllllllllmnmlllamlmNlHlll lllllmllllumllllMlmlllll~lmlllllllllilllllllll 

PRZEDSlĘBlORSnvO ZAGRANICZNE 

~~ 
CARPATlf'll. . 

II' JAROSŁAWIU 

oferuje 

najwyższej· jakości, 

w cenach hurto
wych, konkurencyj
ne towary spozyw
cze, w tym 

orzechy arachidowe solone 
produkowane na licencji 
niemieckiej finny "Kunz" 

Przyjedź: Jarosław, ul. 
. Reymonta 2 
dzwoń: 42-91,20-74 
teleksuj: 0632544 carp pl 
faxsuj: 56-97 

Czekamy na wszyst
kich odbiorców, towar 
dostarczymy własnym 

transportem 
w umówionych termi
nach. 

Stosujemy promocyj
ne warunki platności! 

G-255/5 
IIIIIIINlllllllllllnlllllllllllllllllllmmllllllllllllllllllNllmUlllllWRlII1IIIIIIIIl 
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TELEWIZJA. TARGOWISKA. OGŁOSZENIA EKS.PRESOWE 

WTOREK 
10 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiadomości poranne 
8. 10 Poranny maga~ rozmaitości 
9.10 Domowe 'prZedszkole 
9.35 Gotowarue na ekranie 

10.00 nl~ALKA" (4) - serial TP 
11.50 wiadomości 
12.00 Telewizja Edukacyjna 
12.30 "Ozien. w kt6rym zmienił si~ 

wszechśWiat" - serial dok . prod . 
ang. 

13.20 Fizyka 
13.50 "Jak. co i dlaczego?" - film dok . 

Ql"od. niem 
14.00 Chemia . 
14.30 Telek:omputer 
14.50 ~rzygodY kapitana Remo" 
15.05 zam 
15.20 'I~ wiat chemii" - serial dok. prod. 

uSA 
15.45 Klub .. Midi" 
16.00 Studio 7 proponuje 
16.15 Tik:-Tak 
17.05 J~zyk angielski dla dzieci (43) 
17.15 TeleexpJesa 
17.35 Program publi~styczny 
18.00 I.Family Album '~amerykański 

rurs języka angielskiego 
18.35 "Krąlile j)ugs -'przedstawia" 

- senal amm. USA 
19.00 Wywiad tygodnia 
19.15 DObranoc 
19.30 Wiadomości 
20.10 "OSTATNI PROM"- film rab . 

prod. pol. 
21.35 ABC ekonomii 
21.45 Sorawa dla reportera 
22.30 Wiadomości wieczorne 
22.50 Siódemka" w "Jedynce" 

0.10 ~oezJa na dobranoc 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.00 Gazeta domowa 
8.10 "Denver - ostatni dinozaur" 

- serial anim. prod . rranc.-ame-
ryle 

8.35 T ~Iewizja bi mes 
8.55 .. Swiat leobiet" - mag~ 
9.25 . .POKOLENIA" - serial prod. 

USA 
9.45 Rano 

10.00 CNN 
l 0.10 ~zyk rrancuski (9) 
10.40 Doktor Anatolij Kaszpirowslci 
16.30 Panorama 
16.40 "POKOLENIA" · serial 

prod. USA 
17.05 Prze1\lad k:ronik: ft1mo\V)'ch 
17.35 pOD WSPOLNYM DA 

OOM"(23) - serial prod . rranc. 
18.00 Program 10hlny 
18.30 Gebie. Boga, wysławiamy ... 
18.55 "Sztuka śWiata zacbodniego" (11) 

- serial p'rod. ang. 
19.30 J~zyk angielslci (l I) 
20.00 Non stop color 
21.00 Panorama 
21.205oort 
2 L 30 E'xpresa reporter6w 
22.00 Non stop.color 
23.00 • .Alfred Nobel" - program dok . 
23.20 .... W cieniu pałacu" - film dok . 
23 .45 uiełda pracy. giełda szans 
24.00 Panorama 

ŚRODA 
11 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiadomości poranne 
8.10 Poranny maga~ rozmaitości 
9.10 Domowe prZedSzkole 
9.35 Giełd ... pracy ~ giełda szans 

10.05 .. pYNASTIA" - serial prod . 
uSA 

12.00 Telewizja Edukacyjna 
12.30 Sootkanie z literaturą 
12.55 Telewj~ny słownik biograficzny 

histom naJnow8ZCJ 

CENY NA PRZEMYSKICH 
CWCHACH NA STADIONIE 
,.pOLONII" (7 i 8 XII br.): 

literatki kryształowe (6 szt.) - 20 
tys.; kieliszki szklane (6 szt.) - 12 
tys.; czajniczek z porcelitu - 5 tys .; 
biała czapeczka z mohairu 
dziewczęca - 25 tys.; sweter 
młodzieżowy (turecki) - 60 tys.; 
metr b. płótna z motywem świątecz
nym - 22 tys.; reklamówka - 300 
do 500 zł; stroik świąteczny - 5 do 

8 

13 .20 d.Merrlento Grudt:.iowe - Gru-
zień 1970" - film dok . 

14.00 Spotk:anie z literaturl} 
14.30 Wielkie spory Polaków 
15.00 Wielka historia matych miast 
15 .30 Uniwer~tet Nauc;zycielski 
16.00 Studio Tproponuje 
16.15 Dla młoaxcb widźów'tJ~WYCHO

WAWCA' - serial "A 
16.40 .. Sami o sobie" - magazyn na-

stolatk:ów 
17.15 Teleexpress 
17 .35 Bóg. diabeł i demony ... 
17 .55 Klinika zdrowe&co cZłowieka 
18 .15 Swiat w oczach Lema 
18.30 Rewizja nadzwyczajna 
18.55 Zielona linia 
19 .15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.10 ,~DYNASTIA" - serial pr<>9 . 

uSA 
21.05 ABC ekonomii 
21.10 Studio .. Temat" 
21.55 StUdio sport 
22.40 Wiadomości wieczorne 
23.35 Lenin na dobranoc (11) 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.00 Gazeta domowa 
8.10 ... Ulisses 31 " - serial prod. franc . 
8.35 l ~Iewizja biznes 
8.55 .. Swiat leobiet" - maga~n 
9.25 .. ,POKOLENIA" - serial prod . 

uSA 
9.45 Rano 

10.00 CNN 
10.10 Język niemieclci (11) 
16.30 Panorama 
16 .40 OPOKOLENIA" - ' serial prod . 

SA . 
17.00 Losowanie Zakładów Gier Licz

bowych Totalizatora Sportowego 
17.05 Ma1tazyn ekololPczny 
17.35 "ALLO. ALLO (7)-serialprod . 

ang. 
18 .00 Program lok:alny 
18.30 ... National GeoNaphic" - serial 

(Jok. prod . USA 
19.30 Język angielski (41) 
20.00 Nagrody Grammy 1991 
21.00 Panorama 
21.20 Sport 
21 .30 .. CHCE MI SIĘ WYĆ"- film 

I>rod. pol. 
23 .00 Prorlam publicystyczny 
23 .40 Mi~zynarodowy Konkurs Dyry

gentów iQl. Grzegorza Fitelberga 
w KatOWICach 

24 .00 Panorama 

CZWARTEK 
12 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiadomości poranne 
8. 10 Poranny maga~n rozmaitości 
9.10 Domowe prZedszkole 
9.35 Prmemne z p'o7;yl.eCmy-m 

10.00 .. M1LLER i MUELLER" (6) 
- serial kTym . prod . USA 

10.50 Ma~zyn u5czpleczeń społecznych 
11 .50 Wiadomości 
12 .00 Telewizja Edukacyjna 
12.00 Agroszlcoła 
12.35 ,.Ludowna planeta"(I) - serial 

(Jok. prod. jap. 
13.05 Ginąca przyroda (3) 
14.10 Qpowieści ksi~żniczlci Lila vati 
14.25 Zwier~ta świata 
15 .00 My dorośli 
15.30 Przez lady i morza 
16.00 Studio 7 proponuje 
16.15 Dla młodycb widZów: .. Kwant" 
17.15 Teleexpress 
17.35 Telemuzak 
18 .05 Spin 
18.25 l'rodróże do Pols lci " _. reporta ż 
18.45 Magazyn katolicki 
19.15 Dot)ranoc 
19.30 Wiadomości . 
20 .10 "MILLER i MUELLER " (6) -

serial k:rym. prod . USA 
21.10 ABC ekonomii 
21.15 Program publicystyczny 
21.25 Pegaz 
22.05 "Czarne i białe" - - widowisko 

~ublicystyczne 
22.55 Wiadomości wieczorne 
23 .15 I.Family Album" - amerykariski 

rurs j~ka angielskiego 
23 .05 PoeZja na dobranoc 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.00 Gazeta domowa 
8.10 .. Łebski Harry" - serial anim. 

Q.rod . rranc.---ameryk . 
8.35 T~lewizja biznes 
8.55 "Swiat kobiet" - ma~n 
9.25 OPOKOLENIA" - serial prod . 

SA 
9.45 Rano 

15 tys.; getry ciepłe dziewczęce _.. 10 
tys.; półhalka - 25 tys.; sztuczny 
śnieg w aerozolu - 35 tys .; radio 
tranzystorowe małe - 25 tys. ; kom
plet garnków emaliowanych . - 120 
tys.; spódnica z włóczki - 45 tys.; 
karty do gry - 6 tys.; ozdoby 
choinkowe-l do 10 tys.; samowar 
elektryczny - 85 tys_; pisaki 12·ko
lorowe - 12 do 15 tys.; cukierki 
"sople" choinkowe (10 szt .) - 15 
tys.; wąż dekoracyjny na wersalkę 
- 45 tys.; kinkiet - odlew metalo
wy z umbrą szklaną - 50 tys.; 
szalik biały "puma" - 25 tys . 

CENY Z ZIELENIAKA W PRZE
MYSLU (7 i 8 XII br.): 

kg ziemniaków - 2 do 2.5 tys .; 
kg marchwi - 2 tys. ; kg cebuli 
- 2,5 tys .; jajko - 1 tys. do 1.3 tys.; 
jarzynka - 3 tys.; kg cytryn - 12 

10.00 CNN 
10.10 Język angielski (11) 
16.30 Panorama 
16.40 OPOKOLENIA" - serial prod. 

SA 
17.05 Pół.sodzi_ny .nowoczesności 
17.35 "CUDOWNE LATA" - serial 

prod. USA 
18.00 Program lok:alny 
18.30 . .Powrót do Europy" - film dok. 
19.30 Język: rrancuski (9) 
20.00 Rewelacja miesiąca 
21.00 Panorama 
21.20 ~port 
21.30 Rewelaga miesiąca 
23.40 IV Miedzyparodowy Konkurs Dy

rygen{ów im .. Grzegorza Fitelber
ga w KatOWIcach 

24 .00 Panorama 
00.05 Pasmo hipermultimedialne Mar· 

cina K . 

PIĄTEK 
13 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiadomości poranne 
8.10 Poranny magy~n rozmaitości 
9.10 Domowe prUdszkole 
9.35 Szkoła dla rodziców 

10.00 .. BILL COSBY SHOW" - serial 
prod . USA 

11 .50 Wiadomości 
12 .00 Telewiz.ja Eduk:~na 
12.30 l'~ietyl(alni" - fllIn dok: . 
13.00 MUzeum XX wieku 
13.25 Trudna historia 
13.50 Religie i kościolv w Polsce 
14.45 .. Jeśn nie Oxrord, to co?" - - - pro-

gram Izabeli Dukaczewskiej 
15.10 Telewiz.ja Edukacyjna 
15.30 Uniwersytet Nauc;zycielslci 
16.00 Studio T proponuje 
16.15 Ciuchcia 
17 .05 ~zyk angielslci dla dzieci (44) 
17.15 Tefeexpress 
17.35 Piłkarska kadra czeka 
17.45 Klub dobr~ ksi:gki 
18 .10 " BILL COSBY SHOW" - seria l 

['rod . USA . 
18.35 Proj\ram publicystycmy 
19.00 ReITex -
19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.\0 .... PRZESŁUCHANIE .. . - film 

lab . .J)rod. pol. 
22.1 O ABC ekonomii 
22.15 Polskie WO 
22.25 Zes~ł "Zapis" przedstawia 
23.25 WiadomośCi wieczorne 
23.45 Lenin na dobranoc 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.00 Gazeta domowa 
8.10 .. Luckv Luke" - serial anim. 

Q.rod. franc, 
8.35 T~lewiz.ja biznes 
8.55 .. Swial kobiet" - ma~n 
9.25 OPOKOLENIA" - serial prod. 

SA 
9.45 Rano 

10.00 CNN 
10.10 Język angielski (41) 
16.30 Panorama 
16.40 OPOKOLENIA" - serial prod. 

SA 
17.05 "Aby nikt nikomu" - reportaż 
17.30 nogramy regionalne 
21.00 Panorama 
21.30 Sport 
21.30 S"iewak domowy iuliczny 
22.25 j.PRZYGODY DOBREGO WO 

AKA SZWEJKA" - - serial 
prod . austr. 

23.25 Program publicystyczny 
24 .00 Panorama 

SOBOTA 
14 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiadomości 
8.10 R.JIlek 
8.40 Na zdrowie 
9.00 Ziarno 
9.25 5 - lO - 15 

10.25 .. Mul-ry"(45) 
10.30 ",Zółwie !'linja" (15) 
10.55 .włnierz nieznany 
l L. 20 Szk oła po9 żagJami 
11.50 Wiadomości 
12.00 Z Polski rodem 
12.40 My i świat 
13.00 Siódemka w Jed)'t1ce 
14 .00 Walt DisneY"'przedstawia 
16.15 Teatr TV: "elżbieta królowa An-

2lii" (I) 
17 .15 Teleexpress 
17 .35 Z k:amerą wśród zwi erlJl t 
17.55 Magazyn kulturalny .. Chochoł" 

tys.; kg pomarańcz - 12 tys.; kg 
mandarynek - 15 tys.; kg bananów 
- 12 tys.; kg jabłek - 5 do 8 tys.; 
-kalafior - 8 tys.; kg bułki tartej 
- 6.5 tys.; główka kapust y- 5 tys.; 
kg pieczarek - 14 tys.; kg pomi
dorów - 8 do ~ tys.; puszka 
sardynek w sosie omidorowym 
- 4.5 tys.; na a pietruszki 
- 3 tys.; główka czosnku - 1,5 do 
2 tys. 

CENY Z JAROSLAWSKlEJ HA
Ll TARGOWEJ (6 XII br.): 

kg mąki tortowej - 3 tys., zaś 
pszennej - 2,5 tys.; kg chrzanu 
w laskach -lO tys.; kg ryżu - 9 do 
lO tys.; kg selerów - 3 tys.; kg 
czosnku (radz.) - 35 tys.; kg pomi
dorów -12do 20 tys.; kg pieczarek 
- 14 tys.; kg pietruszki - 4 tys.; 
jajko - l tys. do 1,5 tys.; pęczek 

18 .25 ",DETEK:rYW W SUTANNI E" 
19 .15 uobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.00 Polskie ZOO (3) 
20.20 BTHE GATAERING·· - film 

SA 
21.55 odzina szczerości 
22.55 Sportowa sobota 
23.25 Wiadomości 
23 .50 "BEZ NADZIEI POWROTU" 

- film rranc. 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7 .35 Kaliber . 
8.00 Ulica Sezamkowa 
9.00 Ona 
9.20 ~~ss quiz" 

10.00 LI"N 
10.10 Magazyn TV Śniadaniowej 
10.20 T!!C}' sami . 
10.40 "OPISać Polskę" -mag. satyrycz-

11.00~F 
11.10 Ak:ademia polskiego lilmu: 

"PIGUŁKI DLA AURELII" 
12.40 "Sen nocy letniej" w Teatrze Po-

wsz,ecbnYtn 
13.05 ZWierzęCa świata 
13.30 Klub Yuppies? 
14.00 Wzrockowa lista przebojów 
14.10 ~rt 
15 .25 Camerata 2 
16.00 6 z 49 
16.25 Totolotek 
16.30 Panorama 
16.40 .. NOCNI GRABARZE" (3) 
17.30 Jetsonowie" 
18.00 !ii-ogram lokalny 
18.30 Seans filmowy 
19.00 Dziewc~a miesiąca 
20.00 Pamięci Emila MlYnarslciego 
21.00 Panorama 
21.20 Słowo na niedzielę 
21.25 Bez znieczulenia 
21.45 TV Mię9zynarodowy Konkurs 

~
y1tel!1ów 

22.05 AWDZrwY BOHATER" (2) 
22.55 abareton 
00.00 Pa norama 

NIEDZIELA 
15 GRUDNIA 

PROGRAM I 

8.40 Tydzień 
9.00 Teleranek 

10.00 Mu~" (46) 
10.05 Itino TeleranKa 
10.30 ~~wiat odkrywany ... " (l) - serial 

uSA 
11.20 Notowania 
11.45 Koncert i;yczeń 
12.15 Armie śWiata 
12.40 Teatr dla dzieci 
13.30 MagszYQ "M o rze" 
13 .50 "Ostatni zagończyk" (I) - film 

(Jok. 
14.50 Pieprz i wanilia 
15 .30 Terewi~r \ 
15.55 Teatr Rozmaitości : .. Stoli k na 

5 osób" 
17.00 Na cenzurowanym 
17.15 Teleexpress 
17.35 Na cenzurowanYQl 
18.10 n~.YNOWIE I CORKI" (11) 
19.00 wleczor)'I!ka 
19.30 Wiadomości 
20.10 RYZYKANT" (7) 
21.00 ~portowa..niedziela 
21.207 dni - Swiat 
21.50 ,,9bywatel GC - Live" (2) 
22.50 wiadomości 

PROGRAM II 

8.00 Ulica Sezamkowa 
9 .00 v-.RYZYKANT" (7) 
łO .OO \...NN 
10.20 Program lokalny 
10.50 Magazyn przecljodnia 
11 .00 KlaSztory polslcle 
11 .30 Podróże w czasie i przeslrzeni 
12.20 Zwierzęta wole ó l nas 
13 .00 Express Oimancbe 
13.15 100 pytań do ... 
13.55 Rebusy 
14.15 QSKARB W ZIEMI NICZYJEJ" 

) . 
15.10 eleglełda 
16.30 Panorama 
16.40 Kopalnia " Wujek·' 
17.10 Do trzech razy sztuka 
18.10 Bliżej świata 
19.00 Wydarzenie tygodnia 
19.30 Teatr .. ~li śWiat 
20.00 TV MI~zynarodowy Konkurs 

Dyrygentow 
21.00 Panorama 
21.20 .. HOTEL' NEW HAMPSHIRE" 

- film U:;A. 
23.20 GoŚĆ DwoJki 
23.30 Studio sport 
00.00 Panorama 

Za zmiany " programie redJikcja nie 
odpowIadL 

młodej cebulki - 3 tys.; kg sera 
białego - 8 do 10 tys. ; litr śmIetany 
- lO tys.; goździk - 5 tys.; trzy 
róże - 25 tys.; kakao granulowane 
(40 dag) - 18 tys.; kg buraków 
cwikłowych -1,5 tys. ; kg marchwi 
- 1,5 tys.; kg boczku - 25 tys.; kg 
szynki gotowanej - 60 tys .; kg 
kiełbasy wiejskiej - 40 tys.; czapka 
m~ska z krolika - 60 tys.; kurtka 
OCIeplana młodzieżowa - 220 tys.; 
kartka świąteczna - 2.5 tys.; szpic 
na choinkę - 35 do 45 tys.; komplet 
żarówek choinkowych - 25 tys.; 
szopka z kartonu do sklejania - 25 
tys.j bombki choinkowe (12 szt.) 
- 120 do 140 tys.; pantofle górals
kie męskie - 70 tys.; rękawice 
skórzane męskie - 95 tys . ;japoński 
instrument klawiszowy z I?amięcią 
- 650 tys.; gałązka choinkI - 5 do 
7 tys. 

TWlGGY I BOŻENA 

POGRANICZE 

-17 bm. w Wojskowym 

Ośrodku Kultury 

M i k ol aj o we 
show... . 

. .. dla dzieci najbiedniejuycb i spc!cJalDeJ 

troski. które dzięki ludziom dobrej "oli 

I ich bojoośd będ4 miały zapewnio~ mił4 
zabawt oraz mikołajowe paczki. 

O u9mlecb dziecka zabiega.iIl: radni 

Rady MIejskieJ" Przemyślu (którzy ue

zygoo"all z diet), spółka "Compiex" • 

!!pÓłka "Polbut-Ekiert", ZWP ,,saowiJ" , 

ZCbG "PoDeoa-Astra" oraz prowadzlłĆY 

11klep zoologicmy Stanl!ila" Czekaoo,,

liki, a także dziecięcy zespól estradowy 

.,Ra.a" I zespól teatru lrukielkowego. 

Imprezę arozmalą projekcje bajek, 

kOlIIlIny u~ośdo"e, gry i turnieje. 

Organizatorzy (Wydział Oświaty, 

Kultury I Rekreacji UM, WOK i Towa

rzystwo Muzycme) serdecmie zapra

IlUM· 

Już Jej nie 
zobaczymy 

Ten uśmiech pamiętają miłośnicy 

telentu pani Janiny. 

Rocznice. jubileusze przywołują 
na pamięć mane osoby. ich życie 
i działalność ... 

Tegorocmy Dzień Kolejarza 
przypomniał nam postać znanej 
w Przemyślu. województwie, a na
wet poza jego granicami - JANI
NY GÓRSKIEJ - od 1954 do 
1976 roku reżysera i aktorkę ze
społówteatralnych i recytatorskich 
dorosłych i dzieci. O efektach Jej 
pracy świadczył poziom zespołów 
Domu Kultury Kolejarza i ich suk
cesy w ogólnokrajowych konkur
sach . Znajomość warsztatu teatral
nego, dobór repertuaru, umiłowa
nie żywego słowa i umiejętność 

współpracy z zespołami decydowa
ły o powodzeniu_ Zawsze mówiła: 
"Teatr to moja milość. cieszę się 

i jestem dumna. że mogę reżysero
wać i grać w zespole. który tyle 
sukcesów i dobrej slawy przysporzyl 
Domowi Kultury Kolejarza. Jest 
w tym przecież moja praca"_ 

Nie zobaczymy Jej wspanialych 
kreacji teatralnych - złożona cho
robą wyjechała na wiosnę tego ro
kn do Warszawy, do córki. gdzie 

po długich cierpieniach 
- zmarła i tam została pochowa
na. 

Na zawsze pozostanie w naszej 
pamięci. 

GRONO PRZYJ 

10 GRUDNIA 1991 r. 



Lekarz fotografuje 

"Przemyskie kapliczki, świątki i przydrożne krzyże ... " 

Cebula w "Magnezie" 
Galeria "Magnez" w Przeworsku ma chyba mniejszą ~Ję przy

ciągania niż inne, korzystnie usytuowane przy ruchliwych ulicach, 
galerie. Mieści się bowiem jakby nieco na uboczu, w kompleksie 
dawnego pałacu Lubomirskich i trudno tam wejść, tak jak się wchodzi 
do sklepu - odruchowo, przypadkowo, mimochodem. Pomimo wszys
tko, placówka ta dobrze spełnia swoją rolę, a widz tralia tutaj 
świadomie, a nie z przypadku. 

W galerii ,,Magnez" prezentowano różne dziedziny sztuki oraz 
rękodzieła. Oprócz malarstwa współczesnego i szkła artystycznego 
obejrzeć można było także wystawę świątecznych palm, pisanek i haf
tów oraz kompozycji suchych kwiatów. Ostatnio natomiast w stylowej 
sali rozgościł się Henryk Cebula. 
Wystawę swą zatytułował przekornie "Pożegnanie z »Życiem«", 

ujawniając przy okazji drzemiące w nim od dawna pokłady czarnego 
humoru. Wierzymy, że autor dożyją w zdrowiu co najmniej setki i nieraz 
jeszcze będzie się żegnał lub witał z różnymi pismami, zjakimi zdarza mu 
się współpracować. Jak dotąd, pism zamieszczających jego prace dałoby 
się zliczyć kilkadziesiąt. Jubileuszową, dwudziestą indywidualną wy
stawą rysunku satyrycznego (zaprezentowaną wcześniej w Galerii 
Satyryków w Warszawie) pożegnał się Cebula z "Życiem Przemyskim ", 
ale cotygodniowe spotkania z widzami i czytelnikami kontynuuje on na 
łamach "Pogranicza". 

(zs) 

" 

GALERIA IIMAbNEl 
,. 

MV2EllM PAtAC LIIC,DMIt1.C,t<IU1 
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... to temat wystawy fotografii, 
której otwarcie nastąpiło 21 lis
topada br. w Stowarzyszeniu PAX 
w Przemyślu. 

Autorem ciekawych i starannie 
. wykonanych prac jest pan Mak
symilian Rotte, lekarz. Fotografią 
zajmuje się od kilkunastu lat, a je
go debiutem była w 1989r. wy
stawa przedstawiająca zabytki bu
downictwa wiejskiego w Kalwarii 
Pacławskiej. W tym samym roku 
zdobył wyróżnienie w ogólnopols
kim konkursie fotograficznym pt. 
"Krzyże i kapliczki przydrożne", 
zorgamzowanym przez PAX 
w Świdnicy. Wyróżnione prace 
prezentowane były na wystawie 
pokonkursowej, a teraz - wraz 
z innymi fotografiami - możemy 

jc po raz plcrws/y obejrzeć w Prze
myślu. Odpowiednio wyekspono
wane w przytulnej sali, wywołują 
wiele wrażeń. Ilustrują bowiem 
- jak to traf'1ie ujął pan Mak
symilian w zaproszeniu na wysta
wę -- "piękny i nostalgiczny feno
men polskiego krajobrazu, widocz
ny znak wiary polskiego ludu, skła
niający do rejlebji nad czasem 
przemijającym i tym co wieczne". 
Dziękujemy! 

PRZEDSTA WIAMY 
NOWE 
PISMO: 

Zagęszcza się oferta czytelnicza 
na rynku prasowym województwa. 
Lokalny dwutygodnik społeczny 

- KRESOWIAK GALICYJSKI 
-- obejmujący swym zasięgiem mia-
sta i gminy: Cieszanów, Horyniec, 
Lubaczów, NaroI, Oleszyce, Stary 
Dzików i Wielkie Oczy -- zaczął 

ukazywać się w pażdzierniku br. 
W trzecim numerze, z datą 15 

listopada, interesująco opisana syl
wetka słyhnego ortopedy z Rudy 
Różanieckiej, doktora Mieczysława 
K o c z a n a, człowieka niezwykle 
skromnego, zawsze znajdującego 

czas dla swych ziomków z lubaczo
wskiej strony. Jest tu trop afery 
związanej z likwidacją POM-u 
w Dachnowie. Wyrok wydany 
przez wojewodę miał być wykonany 
szybko i sprawnie, aliści wynikła 

kwestia własności ziemi i budynków 
(wątpliwości miał burmistrz Ciesza
nowa i jego doradcy), tak więc 

skierowano ją drogą służbową do 
wyjaśnienia w ministerstwie. Czas 

Tekst i foto: 
ROMUALD BORYSŁA WSKl 

leci, terminy likwidacyjne są przesu
wane, a ludzie tkwią w niepewności, 
zawieszeni w próżni, bez pracy i per
spektyw. 
"Może lepiej, żeby przypomnieli 

sobie znane przyslowie: »Je.W umiesz 
liczyć, lo licz na siehie«" - kończy 

autor publikacji zatytulowanej 
"Kto nie chce likwidacji POM 
Dacbnów?" 

Redakcja podjęła się również 

szlachetnej akcji zaproszenia w 
okolice Lubaczowa, na ferie 
świąteczne, dzieci z przemyskiego 
domu dziecka. Zwróciła się z ape
lem do swoich czytelników o 
użyczenie gościny wychowankom 
PDD. Jeśli chcesz otrzeć sierocą łzę, 
skontaktuj się jak najszybciej z re
dakcją ,,Kresowiaka" (37-61 Cie
szanów, ul. fj Grudnia, SKR). 

Jedną z ośmiu kolumn pisma 
zajmuje dział sportowy, drugą m.in. 
rzeczy ciekawe, dziwne i zaska
kujące, jak choćby ta dotycząca 

pogrzebu SO-Ietniej mieszkanki D.: 

"W cbwili gdy z domu wynoszono 
trumnę ze zwłokami wszystcy usły
szeli przeraźliwy pisk wydo~ywający 
się z jej wnętrza. Trumnę otwarto 
i wtedy wyskoczył z niej czarny kot 
- ulubieniec zmarłej". 

W omawianym numerze również 
gorzkie wyznania nowego miesz
kańca jednego z narolskich bloków 
("Kochanie! Doslaljśmy mieszka
nie"), dalszy ciąg sybirackich wspo
mnień p. Zofii Borysowicz z Ciesza
nowa, a także sporo lokalnych in
formacji. 

Interesująca lektura. Jedynie ce
na 2 000 zl -- nawet za iWlltygodnik 
--- spora, zwłaszcza d la środ owisk 
dotkniętych największym bezrobo
ciem. 

Autorom, redaktorom i wydaw
cy Gest nim Agencja Reklamo
wo-Marketingowa spółka z o. o.) 
życzymy zatem rychłej zmiany ko
niunktury. Sobie zresztą też! 

(alb) 
F()t ROBERT PA Jl'LOWSKI 
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KONKURS "RYBA SEZONU - RYBA SANU" Bez gwizdów 
na polskich filmach , rozstrzygnięty! 

Przegląd najnowszych polskich 
filmów (zaprezentowanych uprzed
nio na tegorocznym Festiwalu Fil
mów Fabularnych w Gdyni) roz· 
począł się w Przemyślu od projekcji 
głośnego już utworu Krzysztofa 
Kieślowskiego "Podwójne życie 
Weroniki". Zgromadzona w sali ki
na "Kosmos" publiczność miała 
jednak pecha, bowiem udostępnio
no kopię fatalnej jakości i projekcję 
przerywano aż pięciokrotnie. 

jąc chamskie reakcje widowni pod
czas niektórych typowo komercyj
nych projekcji) można powątpie
wać. 

Konkurs "RYBA SEZONU 
- RYBA SANU" doczekał się fi· 
nału, mimo że nie trafił na sezon. 
Trafiły się jednak ryby w Sanie, 
a najbardziej typową dla tej rzeki, 
konkurs,ową, złowił p. JACEK 
CIELEN z Przemyśla - świnkę 
1,44 kg wagi i 50 cm długości, za co 
otrzymał główną nagrodę ufundo· 
waną przez p. HalIDę i Henryka 
Nowickich -właściciel najlepiej za· 
opatrzonego sklepu wędkarskiego 
w Przemyślu (ul. Slowackiego 6) . 

Nagroda w postaci kołowrotka naj
nowszej generacji - EL·BASS 
"CORMORAN" - z pewnością 
przyda się zwycięzcy . w jego 
częstych wyprawach nad wodę. Nie 
mniej cenne nagrody otrzymali p. 
ZDZISLA W GOŁĄB z Dynowa 
(za głowacicę 6,40 kg, dl.72 cm) i p. 
FRANCISZEK KIEREPKA 
z Sośnicy (za amura 6,85 kg, dl. 86 
cm). Nagrody w postaci sprzętu 
i akcesoriów wędkarskich ufundo
wali: PHU "Anarl" - p. Ryszard 

Laureaci konkursu w towarzystwie "Kiełbika" ·- Edwarda Adama Smuka: 

pierwszy od łewj Franciszek Kierepka z Sośnicy, trzeci - Jacek Cieleń 

z Przemyśla (główna nagroda). czwarty - Zdzisław Gołąb z Dynowa_ 

Foi. J. MAKARA 

Gwinner, ZO PZW, Zarząd Kola 
PZW "Kolejarz", p. Stefan Nowak 
- kierowo sklepu ,,Jedność Łowiec
ka", p. Kazimierz Gudzelak (wszys
cy z Przemyśla), a także fll1lly "Au
ditor" z Piekar Sląskich i "Design" 
z W-wy. 

Decyzją komisji konkursowej, 
której przewodniczył red. Zygmunt 
M a r c i a k, postanowiono prze· 
~aco/ć pozostałe nagrody dla zwy' 
ClęZCOW wędkarskich zawodów 
podlodowych, organizowanych 
przez Zarząd Okręgu PZW w Prze
myślu i naszą redakcję. Termin za
wodów i regulamin ogłosimy na 
naszych łamach_ Gdyby bezpiecz
nego lodu tej zimy nie było, nagrody 
ot~zymają cz~elnicy "Pogranicza", 
ktorzy nadeslą prawidłowe roz
wiązania krzyżówek o tematyce 
ek ol o giczn o -węd k ar ski ej. 
Krzyżówki zamieszczać będziemy 
od stycznia przyszłego roku. 

Sponsorzy i organizatorzy posta
nowili kontynuować konkurs "R y. 
BA SEZONU ... " w 1992 roku, 
uznając jednocześnie za konieczne 
wprowadzenie zmian w dotychcza
sowym regulaminie, który opubli
kujemy w naszym tygodniku. 

Wraz z redakcją "Pogranicza" 
d.ołączam się do gratulacji zwy
cIęzcom tegorocznej edycji konkur
su "RYBA SEZONU - RYBA SA
NU" oraz podziękowań skierowa
nych pod adresem sponsorów. 

Życzę kolegom wędkarzom 
połamania kija w Nowym Roku 

KIEŁBIK 

Jak zareagowała na to publicz
ność? Zupełnie spokojnie. Obyło się 
bez gwizdów, tupotów, krzyków 
i innych dezaprobujących od
głosów_ Ciszę przerywały jedynie 
przeprosiny szefa Wojskowego 
Ośrodka Kultury, który, jako gos
podarz, przepraszał publiczność za 
to, niezależne od organizatorów, 
uchybienie i zaproponował po sean
sie zwrot pieniędzy za bilety. Z ofer
ty tej skorzystalo jedynie kilka 
osób. 

Niniejszy incydent jest chyba naj
lepszym komentarzem do przemys
kiej imprezy. Prezentowane w tygo
dniowej dawce filmy wzbudzały ró· 
żnorodne odczucia, zarówno 
niechęci jak i pełnej akceptacji, 
wzbudzały również kontrowersje, 
stając się przyczyną polemik. Za
chowanie się młodzieżowej, na 
ogół, widowni potwierdziło tę niby 
oczywistą prawdę, że kino jest 
formą upowszechniania kultury, 
w co niekiedy (zwłaszcza obserwu-

Z kronikarskiego obowiązku od
notujmy ponadto, iż największą fre
kwencją cieszyły się: "VIP" Machu
Iskiego i ,,Kroll" Pasikowskiego. 
Najżywsze dyskusje wzbudziły na
tomiast: wspomniany już film Kieś
lowskiego oraz przedpremierowa 
"Europa, Europa" Agnieszki Hol
land. 

Miłośników ambitniejszego kina, 
wbrew pozorom, nie brakuje_ 
W obecnych, coraz bardziej skome
rcjalizowanych, czasach i zdomino
waniu repertuaru kin przez zachod
nią tandetę, nie mają oni zbyt wielu 
możliwości realizacji swoich zainte
resowań . Z tym większą satysfakcją 
i nadzieją nałeży skomentować sta
rania o reaktywowanie w Przemyślu 
Dyskusyjnego Klubu Filmowego. 
Jeżeli· nic nieprzewidzianego nie sta
nie na przeszkodzie - DKF 
zacząłby funkcjonować w "Kosmo
sie" już w styczniu. Oby. 

A tymczasem miłośnicy polskie
go kina mają kolejną okazję obej
rzeć w tymże ,,Kosmosie" dałszą 
porcję rodzimych filmów z gdyń· 
skiego festiwalu. "Śmierćdziecioro
ba" W_ Nowaka, ,,Koniec gry" F. 
Falka czy ,,In Ilagranti" R. Bugajs
kiego - to propozycje na pewno 
warte obejrzenia. . 

(zs) 

Niechlubną zmienić etykietę 
miesiąc przynosi niespodzianki 
w postaci różnorodnych - zarów
no w formie jak i poziomie-- im
prez, których nie sposób wymie
niać, Wystawy, koncerty, przedsta
wienia - to wszystko się zmienia 
z tygodnia na tydzień. Prowadzone 
są jednak działania stale, a należy 
do nich piękne, czyste i ciepłe (to 
ważne), z doŚĆ dobrą aparaturą, 

kino pracujące dwa, a nieraz trzy 
razy dziennie. Biblioteka z czytelnią 
również dzień w dzień i przez cały 
dzień czynna, posiada 16 tys. wolu· 
minów i na frekwencję czytelników 
nie narzeka. Oczkiem w głowie są 
zespoły artystyczne, skupiające 
młodzież i dzieci szkół przemyskich, 
także dzieci z domów dziecka. Za
sługa w tym instruktorów - - pani 
Elżbiety Bernatek i pana Tomasza 
Hrynkiewicza , a pasja młodych ar
tystów powiększa renomę zespołów 
tanecznych "MEGA", "JARMIR
KI" i "ŻĄDŁO", zespołów piose
nki i ruchu "ESY ·FLORESY" 
i "KANGURKI". Najbardziej do· 
świadczonym, występującym na 
scenach Warszawskiego Okręgu 
Wojskowego, jest dziecięcy zespół 
estradowy "RAJGA"_ .. 

toryczną właściwie nie posiadamy. 
Jednak prowadząc działalnoŚĆ gos
podarczą co nieco zarabiamy. Ad
ministracja wojskowa utrzymuje 
obiekt i pięć etatów - to już ogrom· 
ne odciążenie._. Upowszechnianie kultury w wojs

ku kojarzę z najgorszym_ Regulami
ny, schematy, hasła, wytycme i roz
kazy, rozmydlają całkowicie sens ja_o 
kiegokolwiek twórczego działania, 

często też stają się jego zaprzecze
niem. W nie tak odległej przeszlości 
obowiązywało ,,sprawdzone" basło: 
"socjalistyczna kultura w służbie na
rodu - wojsko w służbie dla socjalis
tycmej kultury". Były to lata rados
nego "wysypu" pieniądza i mody na 
tworzenie scentralizowanych m~ 
lochów, czyli ośrodków ideologicz
nego oddziaływania za parawanem 
kultury. Rozmnażały się więc, jak 
grzyby po deszczu, resortowe przy
bytki kultury, lecz orerta ich - po
mimo imponującej bazy i kadry 
- byla żadna. Rok wstecz odziedzi
czył pan niemaly "skaDSeD.ik" i co 
w związku z tym wynika dziś dła 

żolnierzy i mieszkańc6w Przemyśla? 
- Całkowicie zgadzam się z pana 

krytyczną oceną na szczęście minio

nej już epoki. Tak było. Ale też 

można powiedzieć, że jest to pewna 

etykieta, która nie pasuje do in

stytucji,jaką mam przyjemność kie-

POGRANICZE 
rozmawia 

z kierownikiem Wojsko
wego Ośrodka Kultury 

w Przemyślu 
ppłk. mgr. MIECZYSŁAWEM 

RAWSKIM 
rować . Od dwóch lat przeobraziło 
się sporo .. _ Wraz z nową nazwą: 
Wojskowy Ośrodek Kultury 
(odświeżony, przeremontowany, 
w jakościowo nowym wymiarze) 
- stworzony został radykalnie 

mniej hermetyczyny w zasięgu od
działywania, bogaty program zmie
niający jednoznacznie status insty· 
tucji. 

- -- Mianowicie? 
- Uczynił z dawnej, jak pan 

wcześniej powiedział, strikte wojs· 
kowej instytucji - ośrodek kultu· 
rotwórczych działań dla każdego. 
Pojawiła się ' w Przemyślu, może 

jeszcze nie przez wszystkich do
strzegana, nowa placówka kultural
no-oświatowa z doskonałą bazą 

i skromną ilościowo, acz wysoko 
kwałifikowaną kadrą. W codzien
nej pracy nie zawężamy się wyłącz
nie do środowiska wojskowego. Jes
teśmy w dosłownym tego słowa 

maczeniu - otwarci dla wszyst
kich, bez wyjątków . 

-- Co więc możecie zaproponow'ać 
ogarniętym nudą dzieciom I doros
łym? 

Propozycji jest wiele. Każdy 

- To nie wszystko. Publiczności 
podoba się młodzieżowy zespół est· 
radowy ,,DO GÓR Y NOGAMI" 
i spektakle Teatru "POSZUKUJĄ
CEGO" - jest to teatr plastyczny 
wizji i ruchu, tworzony przez 
uczniów szkół średnich i młodzież 
pracującą· Barwnie prezentuje się 
Lwowska Kapela Podwórkowa 
"FIDELIS" i teatr kukiełkowy pro
wadzony przez panią prof. Bury. 

- NIeprawdopodobnie bogaty do
robek, a i orerta dla spragnionych 
artystycmej zabawy pokaźna ... 

- Dla niewyżytych artystycznie, 
drzwi ośrodka najszerzej otwarte! 

- A jaki jest koszt tego wszyst
kiego? Gmach potęfny, kadra pew
nie trochę tylko mniejsza oiż w WDK 
lub, jak kto woli, Centrum Kultural
nym ... Czy w wojsku biedy nie ma? 

- Pan raczy żartować. Praktycz
nie pieniędzy na działalność mery-

- A ile etat6w w ogóle posiada
cie? 

- Pięć . Wraz z księgową, biblio
tekarką, dwójką instruktorów i ki
nooperatorem. 

- Resztę personelu zatrudniacie 
na tzw. umowy-zlecenia? 

- Panie redaktorze. Reszta per
sonelu nie istnieje! Ale nie narzeka· 
my. I w czas kryzysu dajemy sobie 
radę_ Np. instruktorzy na przemian 
zajmują się przedzieraniem biletów 
i kasą kna. Pracajest tak ustawiona, 
że wykorzystuje się wszystkie moż· 
liwe rezerwy. O tych rezerwach mó
głbym opowiadać sporo, ałe byłby 
to rodzaj pewnego biadolenia .. . 

- Gratuluję, choć przyznam, że 
plączą mi się po głowie ' przer6żne -
refleksje i por6wnania zwillZane z 10-
kalnll kulturą. .. 

- Gratulować nałeży przede 
wszystkim pracownikom naszego 
Ośrodka i młodym artystom. Dzię
ki ich pasji, wytrwałości, pracowito- . 
ści - poszczycić się możemy nie
małymi osiągnięciami. Tylko w tym 
roku, aż trzy zespoły zakwalifiko
wały się do finałów ogólnopolskich 
festiwali. Solistka i muzycy zespołu 
"DO GÓR Y NOGAMI" do finału 
na Ogólnopolskie Spotkania Za
mkowe - . "Śpiewajmy Poezję" Ol· 
sztyn '91 , zespół "RAJGA" poje. 
dzie na XlII Festiwał Tańczących 
Dzieci Konin'92, a teatr "OD
CIEŃ" na Międzynarodowe Spot
kania Teatralne - Barbórka. 

- Rozmowa z panem raz jeszcze 
potwierdza, że w kulturze nie pienią
dze i armia urzędników d~cydujll 
o suk~sie. a mądry program i entuz
jazm jego realizator6w. 

- Zapraszam do Wojskowego 
Ośrodka Kultury przy ul. Grodz· 
kiej w Przemyślu - zarówno czytel
ników "Pogranicza" jak i bratniego 
"Życia Pr:remyskiego". 

Rozmawiał JÓZEF FUDALI 

Zespół ,,DO GÓRY NOGAMI" podczas wyst~pu na scenie Miejskiego 
Domu Kultury w Mińsku MazowlI!ckim. Zespoi zakwalifikował się na 
międzynarodowe spotkania teatro. 

Fot. JACEK FILlPEK 
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Swego czasu pisaliśmy o istnej "wojnie wywiadów", tocząoej się w naszej 

redakcji oraz o Samodzielnej Grupie Wywiadowczej "Pogranicze", czu

wającej dzień i noc.. Przez tych kilka tygodni nasza specgrupa okrzepła 

kadrowo i zwerbowała wielu ceMych współpracowników, którzy kapują, 

pardon -meldują co i jak. Oto pobieżny tylko Przegllld ostatnich raportów, 

które - dosłownie - wyrwaliśmy spod ręki szyfranta przygotowującego 

,,zbitkę" do Moskwy, Waszyngtonu, Tel Awiwu, Londynu, Kuała Lmnpur, 

Lagos, Tirany i paru pomniejszych stolic, sklld Oak szczerze wyznaliśmy) 

płynie grosz na wydawanie naszego tygodnika. 

e Coś nam się widzi, że szwagier e Twórca wolnej od komuniz-
majuż swój wymarzony sklep w wy- .mu prasy lokalnej będzie teraz za
marzonym miejscu. Ba, widziano za kładał bank. Szczęść Boże, towarzy
ladą tę bardziej znaną szwagierkę szu. Radzimy przypomnieć sobie 
oraz pół tuzina pociotków mniej ,,Kapitał"! 
sławnego szwagra. Trzeba pomyś
'Ieć o reklamie biznesu - w tym e Nasz wywiad gastronomiczny 
przypadku zrobimy to za darmo. zachodzi w głowę jak to możliwe, 

żepy z zasiłku dla bezrobotnych 
kupić sobie auto, jadać w najlepszej 
knajpie miasta, a bawiąc się na 
dancingach dedykować swojej pani 
najświeższe przeboje opłacane tzw. 
d użym góralem, czyli banknotem 
500-tysięcznym? Zadanie dla agen
ta ,,1-23": udać się na ul. Sportową 
i podjąć działania w temacie ,,czło
wiek na »kuroniówce« zatrudniony 
na kierowniczym stanowisku za 2,5 
miliona miesięcznie". Nie licząc 
"boków" rzecz jasna ... 

• Kilkadziesiąt milionów mie
sięcznie "wyciągają" spryciarze, 
wykupujący hurtowo bilety na 
przejazd autobusami relacji Prze
myśl - Lwów. Na jednym bilecie, 
kosztującym 40 tysięcy, można 

"przebić" i drugie tyle; na jednym 
autobusie idzie "wyciągnąć" pod 
dwa melony. Cała nadzieja 
w chłopcach z OMON-u, którzy 
starają się zmniejszyć częstotliwość 
kursowania ww. autobusów ... 

• Zagadka z przemyskiego ba
zaru: - Co kosztuje na nim od 3 do 
5 milionów? . Odpowiedzi prosimy 
przesyłać na adres redakcji. 

• LIST GONCZY. Poszukuje 
się byłego l sekretarza KW PZPR 
w Przemyślu tow. Orzecha. Ktokol
wiek zna miejsoe pobytu ww. pro
szony jest o natychmiastowe powia
domienie niżej podpisanego. Na
groda 50000 000 zlotych płatna 
od ręki, w starych lub nowych zło
tówkach! 

• Z ŻYCIA DZIENNIKA
RZY. "Nowe" zaczyna kochać 
postkomunistycznych pismaków, 
rozpoczynając zaloty od wyłatania 
dziur na dwóch ulicach, na których 
mieszka łącznie aż czterech "czer
wonych" żurnalistów. Bardzo to 
podejrzane,jeśli zważyć, że z drugiej 
strony powrócił do zawodu tylko 
jeden ongiś mocno prześladowany 
dziennikarz. I jak tu nie wierzyć, że 
rządzi nami nadal komuna? 

Z-l 954 

------------------------------------------~ 

o prawdziwym pechu może mówić pewna turystka z Polski, która 
niedawno przebywała w Samborze. Kiedy odpoczywała we własnym 
samochodzie na ulicy Wałowej, nie opodal największego w tym mieście 
bazaru, podszedł do niej nieznany mężczyzna, który jednak swym 
wyglądem i zachowaniem nie wzbudzał żadnych podejrzeń. 

Nasza turystka w lot odgadła w jego osobie potencjalnego "pakupa
tiela", a ponieważ miała co nieco do upłynnienia, szybko uchyliła drzwi 
samochodu_ Nieznajomy jakby na to czekał. Wprawnym ruchem zerwał 
z jej szyi złoty łańcuszek i... tyle go widziała! 

Zrozpaczona pobiegła na milicję, gdzie z detalami opisała całe 

wydarzenie. Milicjanci ze spokojem wysłuchali jej nieco chaotycznej 

Pierwotnie nasze ,,liny" (z angielskiego »fanzin", "fan" plus ,,magazi
ne'') związane były wyłącznie z doŚĆ nihilistyczną w swej ideologii 
i estetyce muzyką punk. rockowll- Towarzyszące jej teksty obnażały 
idiotyzm szarej wegetacji, marazm, nudę, przemoc, sytuowały myślącą 
jednostkę poza społeczeństwem. Z czasem, oprócz wątków negacyjnych 
i prześmiewczych pojawiły się "pozytywne" tendencje samodzielnych 
działań grupowych, owocujące m.in. powstaniem niezależnej sceny muzy
cznej i własnej organizacji koncertów - pisze Paweł D u n i n 
- W ą s ow i cz w "Polityoe" z 23 listopada br. w artykule "Inny obieg" 
z nadtytułem: ;,Ziny" czyli prasowa alternatywa. 

Największy rozkwit tych pism nastąpił w latach ł988/89. Najliczniej
szą grupę stanowią "fanziny" typowo muzyczne. Te o zasięgu ogól
nopolskim, to warszawski "QQRYQ" oraz szczeciński "GARAŻ". 
Muzycznego "zina" IlU)ntuje od kilku tygodni C z i t a z sympatycznej 
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relacji, po czym w sobie tylko wiadomy sposób zidentyfikowali i ujęli 
owego amatora damskiej piżuterii, którym okazał się mieszkaniec 
Sambora niejaki S. Jak nam wiadomo - trwa w tej sprawie intensywne 
postępowanie przygotowawcze. Nie wiemy natomiast, czy pechowa 
turystka odzyskała swoje precjoza. 

Inny mieszkaniec Sambora, nazwijmy go Z., na handlu z Polakami 
(tym razem prawdziwym, choć nielegalnym) wyszedł jak przysłowiowy 
Zabłocki na mydle. Wpadł on mianowicie na pomysł, aby z zakładów 
radiowych "Sygnał", w których pracował, wykraść nieco metali koloro
wych, które nasi rodacy chętnie ostatnio kupują. i nieźle za nie płacą. 

Czy to jednak z braku doświadczenia, czy z jakichś innych przyczyn, 
nie udało mu się doprowadzić zaplanowanej transakcji do szczęśliwego 
końca. Metale znalazły się w milicyjnym depozycie, on sam w areszcie, 
a niedoszli nabywcy? O, ci "uszli i zmylili pogonie". Ale im także noga 
może się w końcu powinąć. 

Jot-Em. 

"Brygady Jarosław" (prezentujemy okładkę tego pisma). W Jarosławiu 
ruch wydawniczy na tym polu jest wyjątkowo żywy. W gronie przyjaciół 
Czity parę osób wydaje podobne gazetki, m.in. o tematyce wegetariańs
kiej i ekologicznej . .. Być może niewielu wie~ że coś takiego - jak .. zin" 
- istnieje ..... - napisał redaktor (i wydawca w jednej osobie) "PO
LKAREGERA.,)'''. 

Przypomnijmy zatem za cytowaną tu "Polityką" o co w tym 
wszystkim chodzi. Idealny czytelnik (i redaktor) "zinów" sprzeciwia się 
służbie wojskowej, słucha niekomercyjnej muzyki zespołów, które nie 
wiążą się z subkulturami faszyzującymi, jest przeciwko klerykalizmowi, 
ma krytyczny stosunek do wielu instytucji państwowych z silami porząd
kowymi włącznie, chce bronić Ziemi przed zniszczeniem, protestuje 
przeciwko budowie tamy w Czorsztynie, uprawia graffiti i skateboarding, 
często wyrzeka się jedzenia mięsa w imię obrony praw zwierząt. 

Paweł Ounin-Wąsowicz jesl wydawcą i redaklorem magazynów "Lampa" 
i "Iskra Boża". Są lO warszawskie "art ziny", poświęcone głównie prezentacjom 
li lerackim. 

Że też nikomu nie wpadło do 
głowy, by zaraz po wyborach 
podpowiedzieć prezydentowi, że 
istnieje bardzo skuteczny, stary, 
przemyski sposób osiągania zgo
dy i porozumienia. Gdyby prezy
dent maI ten sposób, to od ręki 
miałby sformułowany rząd, 

a nam, zwyklym obywatelom 
Rzeczypospolitej, oszczędzono 
by długiego i nieraz żenującego 
spektaklu jaklzaserwowali nam, 
wybrani do parlamentu, czołowi 
politycy zwycięskich (?) ugrupo
wań. Na czym ów s.posób polega? 
Otóż tneba się cofnąć do roku 

1730. Wówczas to zmarł w Prze
myślu ksiądz Kapiszewski, pozo
stawiając wakujące tzw. probos
two szpitalne. Obsadzenie tego 
stanowiska leżało - jak byśmy 
dziś powiedzieli - w nomenk
laturze wladzy miejskiej czyli 
magistratu. Rychło więc zebrali 
się rajcowie, by wyznaczyć na
stępcę zmarłego. Posiedzenie by
lo bardzo burzliwe, zdania po
dzielone, możliwość osiągnięcia 
kompromisu oddalała się coraz 
bardziej, a część uczestników 
wywołała zamieszanie i tumult 
przeciwko "zacnie sławetnym 
panom radnym Żołędziowskie
mu i Wargockiemu". 

Kiedy nad magistrackim zgro
madzeniem zawisła groźba, że 

wszystko za·kończy się awanturą 
i sprawa obsadzenia probostwa 
nie zostanie sfinalizowana, do 
akcji wkroczyła żona pana ŻoIę
dziowskiego. Musiala to być ko
bieta nadzwyczaj energiczna, od
ważna i pomysłowa, bowiem 
- jak OIlpisano w dokumentach 
sprawozdawczych - "wszyst
kich ludzi na ratuszu, wziąwszy 
klucze, zamknęła". 

Dzięki ŻoIędziowskiej odbyło 
się w ratuszu konklawe. Okazalo 
się przy okazji, że zamknięci na 
cztery spusty rajcowie mogą się 
jednak porozumieć. Wytypowa
no dwunastu kandydatów na pro
boszcza, spośród których jedno
myśłnie(!) wybrano księdza 
H wolkiewicza. 

O niecodziennym, acz skute
cznym, posiedzeniu sprzed prze
szlo dwóch i pól wieku wiemy 
dzięki lakonicznej, protokolar
nej notatce w miejskich dokume
ntach. Gdyby ten przemyski 
przypadek w stosownym czasie 
został odpowiednio nagłośniony, 
można by chyba uniknąć wielu 
kryzysów i to na wszystkich 
szczeblach. Sposób jest bowiem 
prosty - jeżeli rajcowie, poslo
wie czy senatorowie dogadać się 
nie mogą, to pod klucz ich. W za
mknięciu, bez żarcia i picia, 
niech sobie radzą. Zaraz wypra
cują consensus i zakróluje zgoda 
narodowa. ŻoIędziowska już to 
w Przemyślu dawno udowodniła. 
I chwała jej za to. 

(zs) 
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Profesor nie "odpuścił" 

Szanowna Redakcjo! 
Do notatki »Profesc-r "odpuścił"«, 

w dziale "Regionalia" ("Pogranicze" 
nr 25), zakradła się nieścisłość, która 
wymaga sprostowania i szerszego ko
mentarza. 

Prof. dr hab. med. Ryszard Cieślik 
dotychczas nikomu i niczego nie "od
puścił". Przymuszony przez grupę 

podłych ludzi do 17 -dniowego strajku 
okupacyjnego, obecnie jeszcze żyje 

i pracuje. Przeto na stanowisku or
dynatora oddziału chirurgicznego 
WSZ w Przemyślu v a c a t u nie ma i nie 
będzie! 

Nawet w III RP, która - niestety 
-;. momentami przypomina szpital psy
chiatryczny, konkurs mógłby być po
trzebny w następujących przypadkach: 

I. Gdyby zgłosił się kandydat z ty
tułem profesora (np. prof. O. Gedliczka 
z Krakowa), ale wówczas konkurs wi
nien być przeprowadzony na saJach 
operacyjnych. Wygrałby wtedy spraw
niejszy i lepszy chirurg przy tych sa
mych kwalifIkacjach ogólnych i podob
nym dorobku naukowym. 

2. Gdyby lek. lek. Maciej L. i Michał 
K. (cytowani przez Redakcję) zostali 
profesorami medycyny, ale na to trzeba 
kilkunastu lat ciężkiej pracy. Na taki 
wysiłek żadnego z tych kandydatów nie 
stać - zwłaszcza, że jeden dysponuje 
nieprawdziwą opinią zawodową, a dru
gi jej w ogóle nie posiada. 

3. Gdyby "niezawisła" palestra prze
myska, przy akompaniamencie pohu
kiwań prezesa mniejszości ukraińskiej 
J. Stabiszewskiego, wreszcie uwięziła 
profesora. Najlepiej pod jakimś polity
cznym pozorem. Może deKomunizacji? 
Wprawdzie profesor nie należał do 
PZPR, to przecież jednak wykształcił 
się w PRL-u. I do tego, o zgrozo, nie 
opluwa siarczyście, wraz z chórem in
nych, swojego Kraju lat dziecinnych, 
młodych i· męskich. Ojczyzny-Polski. 
Dla usprawiedliwienia tego typu za
chowania należy dodać, że w prze
szłości profesorowi -- poza wściekłymi 
z bezinteresownej zawiści, niedowar
tościowanymi ludźmi - żadna instytu
cja nie przeszkadzała ani w chodzeniu 
do kościoła, ani w zdobywaniu kwalifi
kacji i tytułów naukowych. Przyczyną 
do "odsiadki" mogłyby być też po
mówienia o łapówki i błędy w sztuce 
z pogwałceniem prawa dowodowego. 
Trzeba dodać, iż profesor ma zamiar 
wkrótce oskarżyć o to samo kilku pro
kuratorów, by się przekonać, czy ich 
sprawy trafią d:> sąd u, czy też zastosują 
Panowie do siebie prawo Kalego 
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i zmuszą profesora do przedstawienia 
wiarygodnych dowodów. l juiprofesor 
oskarżył o błąd lekarski (zgodnie z za
sadą "nie czyń drugiemu, co tobie 
niemiło") jednego z krakowskich pro
fesorów, który bezmyślnie przyłączył 
się do stada kołtunów. 

4. Wreszcie, gdyby profesor ciężko 
zachorował lub zmarł. 

N ałeży dodatkowo wyjaśnić, że miej
scowa mafia śpieszy się z rozpisywa
niem konkursów, aby odwrócić uwagę 
od beznadziejnej sytuacji w służbie 
zdrowia oraz, aby zdążyć przed wejś
ciem w życie ustawy o ZOZ-ach, pod
pisanej ostatnio przez prezydenta L. 
Wałęsę. Ta ustawa mówi wyraŹllie, że 
Rada Nadzorcza na drodze konkursu 
powołuje w pierwszej kolejności dyrek
tora naczelnego (tę funkcję obecnie 
pełni wymieniony wcześniejdr J. Stabi
szewski).A dopiero później przy udzia
le Rady Nadzorczej mOŹlla rozważyć 
potrzebę obsady pozostałych ~~tano

wisk kierowniczych. 
Ponadto należy zaznaczyć, że obec

nie pod kierunkiem prof. R. Cieślika 
szefami I i II Chirurgii WSzZ w Prze
myślu, w randze ordynatorów, są dr 
med. Zbigniew Dudek i lek. Marek 
Furgała, świetnie wyszkoleni chirur
dzy. Jak z tego więc widać dla lek. lek. 
Macieja Lewickiego i Michała, czytaj 
Stefana (?), Kryczki (ukrytych za ini
cjałami Redakcji) nie ma miejsca 
w strukturach organizacyjnych tutej
szego oddziału chirurgicznego. 

Łączę wyrazy szacunku 
Ryszard Cieślik 

"Izby 1ekarskie tworem SB" 

( ... ) Z uwagą przeczytaliśmy tekst 
anonimowego autora (ZB) pt. "Izby 
lekarskie tworem SB", zan:i.ieszczony 
w 22 nr. "Pogranicza", i ... mamy małą 
satysfakcję. O tym, że się żle dzieje 
w izbach lekarskich - bo to miało być 
przedłużenie SB! - my również, jako 
dziennikarze> pisaliśmy dosłownie 
przed wyjazdem na stałe do Australii. 
Przestrzegaliśmy wielokrotnie przed 
euforią środowisk lekarskich zaczadzo
nych "Solidarnością". Izby były po
trzebne akuralpo lo, by zniewolić 

lekarzy przez kolejnych aparatczyków, 
którzy dorwali się do nowych funkcji, 
a myślą w sposób parakomunistyczny. 
Nasz pobyt w Australii wynika nie 
tylko z uwikłania w sprawy osobiste, 
ałe ma także motywacje związane z po
lityką, o którą ocieraliśmy się, pisząc. 
I choć staramy się spoglądać na świat 
racjonalnie, trudno nie być rozżalonym 
( ... ). 

~ Czytelnicy z Aostralii 
(personalia mane redakcji) 

J ak jest w Ameryce 

Szanowna Redakcjo! 
Z niecierpliwością oczekuję na każdy 

kolejny numer POG RANI CZA, a kon
takt z Przemyślem i Waszym tygod
nik:iem możliwy jest dzięki uprzejmości 

Rys. RYSZARD GWINNER 

przyjaciół, którzy raz w tygodniu bie
gają na pocztę z przesyłką·gazetową do 
mnie. 

Kilka miesięcy wstecz wyjechałam 
do Chicago w poszukiwaniu pracy. W 
Polsce panuje przekonanie, że ci co są 
tutaj, w Ameryce, to są już w raju 
i mogą mieć wszystko, czego zapragną. 
Ich rodziny często złoszczą się, że otrzy
mują tak lipne paczki. A tu, niestety, 
nikt się z tymi Polakami - emigran
tami nie pieści. Większość z nich miesz
ka w norach. Są to piwnice zamienione 
na pokoje w domach o najniższym 

standardzie. Polacy nagminnie pozos
tają bez pracy, zwłaszcza mężczyźni. 
O pracę jest tu trudno i często jest to 
praca sezonowa, np. przy budowie ga
rażu. Kiedy pada deszcz lub śnieg, nasi 
emigranci przesiadują w knajpach, 
przepijając marne pieniąd.ze i zdrowie. 
Kobiety pracują najczęściej jako pomo
ce kuchenne i opiekunki do starszych 
osób lub dzieci. W takiej pracy jest się 
całkowicie pozbawionym życia prywat
nego. Pracuje się 24 godziny na dobę. 
A jeżeli jest wolny czas - przeważnie 

siedzi się w domu - i nic, poza wido
kiem drzew i kawałka nieba nad 
głową ... Muszę jeszcze dodać, że jeśli 
ktoś ma pracę i stara się nie trwonić 
pieniędzy, to możep04-5latach pobytu 
kupić dom, o ile posiada tzw. zieloną 
kartę - bez niej jest się pozbawionym 
wszelkich praw. 
Może przeprowadzicie sondę wśród 

czytelników POGRANICZA na temat, 
co myślą o Polakach mieszkających 
w Ameryce. Bardzo jestem ciekawa ich 
odpowiedzi. 

Czytelniczka z Chicago 
(nazwisko i adres znane redakcji) 

Spotkanie po latach 

Na zaproszenie Marii Leski w wraz 
z żoną oraz jej dwiema siostrami od
wiedziliśmy Bóbrkę k. Lwowa. Po spra
wnej odprawie celnej udaliśmy się auto
busem, relacji Rzeszów - Lwów, do 
tego małego miasteczka. Siostry żony 
dopiero po 46 latach odwiedziły rodzin
ne strony. Z żoną byłem już tu dwu
krotnie. Mieszkaliśmy u krewnych 
i znajomych. Wszędzie witano nas bar
dzo serdecznie. Siostry spotkały ko
leżanki z lat szkolnych, wspominając 
dzieciństwo i młodoŚĆ. Rozmowy były 
bardzo wzruszające. W Bóbrce do tej 
pory wybudowano wiele pięknych mu
rowanych domów. Wielkim wysiłkiem 

Ch 

wszystkich mieszkańców obrządku rzy
msko-- i greckokatolickiego odnowio
no kościół i cerkiew. Młody ksiądz 
Andrzej Baczyński trzy razy w tygod
niu przyjeżdża ze Lwowa i odprawia 
nabożeństwo. W umeniu rodziny 
Kużlików przekazałem kilkadziesiąt 

dolarów na dalszą renowację świątyni 
rzymskokatolickiej. Wiele zasług 

w podtrzymywaniu polskości i religij
ności u mieszkających tu rodaków na
leży przypisać 77-letniemu Michałowi 
Tarnawskiemu. Przeprowadziłem z 
nim dłuższą rozmowę, w toku której 
opowiadał mi o życiu swojej rodziny. 
Po kilku dniach powróciliśmy do Lwo
wa, zwiedzając to urocze i zabytkowe 
miasto. Pamiątkowe zdjęcie przed 
piękną operą zakończyło nasz pobyt 
w tym grodzie. 

Adam RzJłSll 
z Rzeszowa 

o sprawiedliwość 
i życie uczciwe 

Gdy Ojciec Święty przebywał w na
szym kraju, apelował abyśmy nie mieli 
ani ustroju komunistycznego, ani też 
kapitalistycznego, ponieważ i w nim nie 
jest tak, jak być powinno: są ludzie 
gnębieni i uciskani, jest wielu wyzys
kujących innych, nędza i niedostatek. 
Warto byłoby, aby słowa te przypom
nieli sobie ludzie, mający wziąć udział 
w wyborach i oddali swoje głosy na 
takich kandydatów, którzy nie sfor
mują póiniej rządu komunistycznego 
lub kapitalistycznego. Jako człowiek 
wsi i rolnik apeluję do Was, abyście 
poparli takich kandydatów na posłów, 
którzy chcą budować ustrój sprawied
liwości spo-lećznej, w którym byłby po
szanowany każdy człowiek zasługujący 
na to, a każda grupa spo-leczna miałaby 
jednakowe prawa do uczciwego życia 
i wynagrodzenia za uczciwą pracę. 

Nie pozwólmy się znów oszukać, by 
( ... ) nie paść ofiarą kłamstwa i obieca
nek, jak w poprzednich wyborach 
z 1989 roku. Wtedy też mówiono bar
dzo wiele o sprawiedliwości społecznej 
i o prawach człowieka, a najgłośniej 

krzyczeli ci, którzy chcą dziś zrobić 

z rolników nędżarzy i niewolników: 
zrujnowali kraj, tysiące ludzi pozbawili 
pracy, a teraz - poprzez obciążenia 
finansowe - Głl.cą zmusić nas do wy; 
niszczenia polskIego rolnictwa. Jako 
naród doświadczyliśmy już czasów, gdy 
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rządził kapitalizm, a niejeden z nas 
pamięta czasy przedwojenne, kiedy tak 
wielu ludzi było bez pracy i nie mogło 
zdobyć nawet podstawowego wy
kształcenia. Pamiętamy, ilu ludzi spało 
w stajniach razem z bydłem. Czy znów 
mamy popierać tych, którzy dążą, aby 
tamte czasy wróciły? 

Nie dajmy się nabrać-ani tym, którzy 
chcieli wprowadzić kolektywizację, ani 
zwolennikom czystego kapitalizmu. 
Nie dajmy się podzielić. NiewaŹlle, że 
ten był w partii, a ten w "Solidarności" 
- ważne kto jakim był człowiekiem 
w przeszłóści i jakim może być na 
przyszłość. Jako rolnicy powinniśmy 
o tym pamiętać, tym bardziej, że po
dzielono nas politycznie i rozbito naszą 
chłopską organizację jaką było ZSL. 
Rozbili ją ludzie finansowani przez 
tych, którym zależało abyśmy nie byli 
razem, abyśmy stali się pionkami, 
którymi można dowolnie manipulo
wać. Ci ludzie - zdrajcy i faryzeusze 
-- zdają sobie sprawę, że jeśli rolnicy 
będą podzieleni i słabi, to można zrobić 
z chłopami i rolnictwem co tylko będzie 
się chciało. 

Dlatego apeluję do ludzi wsi i miast, 
abyście postawili na ludzi uczciwych. 
Uważam, że bojkot wyborów na wsi 
będzie wielką katastrofą nie tylko dla 
rolnictwa, ale i całego narodu: stworzy 
się antychłopski parlament i rząd, które 
doprowadzą rolnictwo do kompletnej 
ruiny, skutkiem czego nędza ogarnie 
całe społeczeństwo. 

Zwracam się do mieszkańców miast 
i wszystkich ludzi pracy, aby nie dali się 
nabrać, że rolnictwo farmerskie i ob
szarnicze może nas uszczęśliwić, bo jest 
to kłamstwo propagowane przez osoby 
finansowane z obcych żródeł. Są 

państwa mocno w tym zainteresowane, 
aby "rozłożyć" polskie rolniqwo 
i w ten sposób znałeżć rynki zbytu dla 
siebie, bo o to tylko chodzi! "Zacho
dni" system jest dla naszego kraju i rol
nictwa tak samo niebezpieczny, jak 
system kolektywizacji, który kiedyś 

próbował nam zafundować Wschód: 

• • • 

Józef Stanowsld 
Jawornik Polski 

... wyjątkowo miłą obsługę w księgarni nie opodał 
Rynku w Cieszanowie oraz przy ul. Mickiewicza w Prze
myślu. 

"Klient znajduje sif. tu naprawdę w centrum zaintereso
wania. Pracujące tu panie informują, doradzają, a na drogę 
mają dla każdego miły uśmiech. Jest to jasny promyczek 
w tym schamiałym świecie, który nas otacza. Jeśli do tego 

dodać niewysokie marże, obowiązujące w tej księgarni, to 
z czystym sumieniem możecie polecić ten adres s.woim 
czytelnikom" -powiedziała nam, podczas redakCyjnego 
dyżuru, {lrzemyślanka A. B., Ićtóra personalia podała do 
naszej WIadomości. 

Jesteśmy tygodnikiem zależnym od czytelników, dlate
go czynimy zadość ich prośbom. 

~o .... in.o~y pa:t: 
Pani Maria Kopańska od 25 lat mieszka przy ulicy gen. 

Sowińskiego w Przemyślu. Jest lokatorką spokojną, dba 
o najmowany lokał, regularnie płaci czynsze. Wydawać 
by się mogło, że nic nie powinno zakłócić spokoju 
lokatorki i jej chorego męża, od lat nie rozstającego się 
z wózkiem inwalidzkim. Tak jednak nie jest. 

Oto mieszkająca na parterze inna lokatorka, p. S., 
zapragnęła. mieć kominek. Nie byłoby w tym nic 
zdrożnego gdyby nie fakt, że - jak oświadczyła p. 
Kopańska - wykonanie kominka powierzono osobie 
bez kwalifIkacji, a w dodatku podłączono owo urządzenie 
do przewodu kominowego niezgodnie z przepisami, 
w wyniku czego w piecu p. Kopańskiej w ogóle nie mOŹlla 
palić. Zbliża się zima, w mieszkaniu panuje ziąb, co 
uniemożliwia właściwą pielęgnację chorega i utrudnia 
normalne życie. 

Ponieważ ostrzeżenia (jeszcze w trakcie budowy) 
o złych następs~ach niewłaściwego wykonania 
i przyłączenia kominka nie dały rezultatu, nasza Czytel
niczka zwróciła się do Urzędu Wojewódzkiego w Prze
myślu z prośbą o interwencję. 12 listopada br. otrzymała 
odpowiedź z Wydziału Urbanistyki, Architektury i Nad
zoru Budowlanego UW, z której wynika expressis verbis 
co, w jakiej ilości, z jakiej odległości i do jakiego 

przewodu może być podłączone. Jest też informacja, że 
prace takie mogą być wykonywane "przez osobę posia
dającą odpowiednie przygotowanie zalYodowe, w uzgod
nieniu ze Spółdzielnią Kominiarską n. Nie trzeba dodawać, 
że w interesującym nas przypadku warunków tych nie 
spełniono. . . 
Odpowiedż powyższa, aczkolwiek jasna i klarowna, rue 

przyczyniła się do tego, aby w piecu p. Kopańskiej można 
było rozniecić ogień. Nic więc dziwnego, że nie zaprzes
tała ona nadal poszukiwać pomocy. Urząd Miejski 
Wydział Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej 
w Przemyślu, pismem z 5 listopada br. zwołał komisję (na 
15.11.91 r., godz.lO) "celem zbadania stanufaJctycznego 
i podjęcia działań w przedmiotowej sprawie.". 

Z przyczyn, których p. Kopańska nie potrafiła wy
jaśnić, komisja - In.imo że się zebrała w oznaczonym 
terminie - 'ów przedmiotowej sprawie" żadnych działań 
nie podjęła. Przedstawiciel UM (?) poinformował nato
miast p. Kopańską, że komisja zbierze się ponownie 
w poniedziałek. Poniedziałek jednak minął, a komisja się 
nie zebrała. Wytworzyła się natomiast typowa sytuacja 
patowa: p. Kopańska domaga się, aby p. S. przyłączyła 
swój kominek do innego przewodu kominowego, zaś p. S. 
- żeby p. Kopańska zmieniła przewód kominowy 
własnego pieca. Kto pomoże sytuację tę rozstrzygnąć? 

Jot-Em. 
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THE ONTARIO CORPORATION 
P. Z. "CARPATIA" 

w Jarosławiu 

Samochód BEZ RDZY - na zawsze? 
TAK! - zapewnia to unikalna amerykańsko-kanadyjska 
technologia RUST CHECK. 

Jeśli masz samochód nowy (do 6 miesięcy) - stosując -okresowy proces 
RUST CHECK - otrzymasz pisemną gwarancję, że Twój pojazd nie zardzewieJe nigdy! 
Na samochód do 3 lat - możesz się ubiegać również o taką gwarancję. 
W samochodzie starszym - RUST CHECK powstrzyma dalszy proces korozji. 

CENA RUST CHECK - ok. 70% ceny konserwacji klasycznej! 
RUS T CHECK stosuje i informacji udziela 

Stacja ctynna od 7 do 19 
w soboty od 7 do 15 

G-256/5 

UCENCJONOW ANA STACJA OBSŁUGI 
P. Z. "CARPATIA", ul. Zwierzyniecka, Jarosław 

~ 30-89 

CEGIELNIA 

S. CZEKAJ l-z. BESZ 

Przemyśl, ul. Ceramiczna 17 (tel. 25-51) 

oferuje 
• cegłę pełną ręczną (odbiór własny klienta - 820 zł; 

z załadowaniem, rozładowaniem i transportem do 10 km 

- 900 zł); ostatnia szansa zakupu taniego budulca 
(prognoza cen na wiosnę 1992 r.: 1200-1400 zł); 

• usłągi murarsko-sztukatorskie (remonty, adaptacje pomiesz
czeń, stylowy wystrój wnętrz, budowa kominków, gzymsy, 
rozety, listwy ozdobne, odlewy gipsowe na potrzeby rewalo
ryzacji obiektów zabytkowych itp. - zamówienia na 
I kwartał 1992 r.). 

G-l0V4 
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N ajwiększy sklep w Przemyślu 

DOM HANDLOWY 

ABC 
ul. Gen. Sowińskiego 3 (d. Dworskiego) 

tel. 35-10 

poleca 
wieloasortymentowy sprzęt gospodarstwa domowego i audio-video 

renomowanych firm zachodnich • eksportowe meble • wykładziny 
dywanowe i PCV • chłodziarki i zamrażarki • najmodniejszą 
odzież w krótkich seriach (m.in. wylączność firmy "Cot
ton-Club" na woj. przemyskie) • obuwie na każdą kieszeń 
• zabawki oraz towary dla niemowląt i dzieci do lat lS z firm 
"LEGO", "DISNEY" i ,,KYKO" • towary z "Pewexu" • korzy~ 
tny system zakupów ratalnych. 

U na.s t:a.kże 
autoryzowlUla dystrybucja - gwarancja, serwis firmy "CaSio" i "Citizen" 
- zegarki, kalkulatory, bankowe maszyny liczące, notatniki menedżerskie 
i instrumenty muzycme. 

Zapraszamy codziennie w godz. 10-18, a w sobo- I' 

ty od 9 do 15. 0-226 
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Przedsiębiorstwo 

Produkcyjno-Usługowo 

-Handlowe 

" 
MAWIDAR" 

Żurawica 401, 
tel. 13-313 

af e r u j e 
w czynnej całą dobę 

hurtowni w Żurawicy 
(vis a' vis piekarni) 

W cenach zależnych od wiel

kości zakupu 

PIWA 
Cristall 5200 - 5400 
Jasne Pełne 4900 - 5100 
Okocimskie 5700 - 5900 
Zagłoba 5800 - 6000 
Steffl 6400 - 6600 
Okocim (puszki) 

0,5 l 6800 - 7000 
0,33 l 4900 - 5100 

Zapewniamy dostawę piwa 
własnym transportem do 
4 godzin od chwili złożenia 
zamówienia! 

NAPOJE 1,51 
Orange, Cola 
Zitres, Cito 

7600 - 7800 
7500 - 7700 

NAPOJE I SOKI 
kartony 0,21 
kartony 0,51 
jabłkowy 0,51 
sokjabłk.0,51 

sok pomidor. 0,51 

-2600 
-4800 
-3700 
-4700 
-4800 

Ponadto w ciągłej sprze
daży oranżada, woda 
mineralna, pepsi-cola, 
napoje l-litrowe, papie
rosy. 

ZAPRASZAMY! 
G-l93 

OGŁOSZENIA DROBNE 

INSTALOWANIE domofonów_ 
Przemyśl, tel. 12-14, w. 157. 

G-23214 

SPRZEDAM "Robura" do remontu 
lub na części. Przemyśl, tel. 12-19, w. 
652, po godz. 16. 

SAMOCHODY, części, akcesoria 
SK UP-SPRZEDAZ. Przemyśl, ul. Bar
ska 15, pok6j 20. PPUH "Costar" , tel. 
59-55. 

G-263 
ŻALUZJE, TAPICERKI, DRZWI

Jarosław, ul. Grodzka 15. 

G-259/5 
KUPIĘ działkę budowlaną lub dom 

położony w ładnej okolicy na terenie 
Przemyśla. Wiad. Przemyśl, tel. 27-75. 

G-264/IO 
SPRZEDAM nowy garaż na os_ Ry

cerskim. Przemyśl, tel. 54-84, w godz. 
10-17. 

G-260 
SPRZEDAM garaż metalowy 

- składany (5 m x 3 m). Przeworsk, ul. 
Sienkiewicza 20/17. 

G-265 
SPRZEDAM "Wartburga 353 S" po 

wypadku na części. Przedpłatę na ma
lucha (wkład 6 mln). Przemyśl, tel. 
12-12 w. 38, po 16. . 

G-262 

HURTOWNIA łlori~ 
~ 

oferuje 
* spodnie tajlandzkie (dziecięce i dla dorosłych) * spódnice, żakiety, bieliznę damską * komplety damskie (garsonki, już od 50 tys. zł) * szlafroki frotte * ręczniki frotte a także 
c::> przewijarki duże i małe do kaset video 
c::> pojemniki na kasety audio i wideo 

G-266 

c::> klocki PUSH BLOCKES (wspaniały upominek gwiazd-
kowy już od 35 tys. zł) 

c::> fotele wiklinowe 
c::> włoskie wózki dziecięce Guż od 860 tys. zł) 
c::> minikompresory do samochodów Guż od 170 tys. zł) 
c::> koraliki masujące do samochodu w różnych kolorach Guż 

od 70 tys. zł) 
oraz wiele innych atrakcyjnych towarów. 

Przemyśl, Wybrzeże Piłsudskiego 6, ~ 23-48 

ZAPRASZAMY W godz. 9-17 
Uwaga! Prowadzimy również sprzedaż detaliczną. 

G-2l8/4 

BIURO TURVSTVKl 

IOLONE:Ż 
PRZEMYŚL, ul. P. Skargi 2 (tel. 69-88, tJx 0633453) 

JAROSLA W, ul. Rynek 20 (tel. 54-20) 
RZESZOW, ul. Grunwaldzka 18 (tel. 331-49) 

zaprasza na wycieczki: 

• DO BENELUXU i PARYŻA (wyżywienie, noclegi, ubezpieczerue 

- 2 800 000 zł), 

• NA WYSpy KANARYJSKIE (22.12 - 5_01. 1992 r.; samolot 

z międzylądowaniem w Madrycie, pełne świadczenia - 9 000 000 zł), 

• DO PARYŻA (4 dni, noclegi, śniadania i kolacje + przewodnik· 

2 000 000 zł), 

• DO WIEDNIA (4 dni, I nocleg we Wiedniu, 2 w Bratysławie -

600 000 zł) lub na 2-dniowe zakupy (350 000 zł), 

• DO MISZKOLCA - (160 000 zł), 

• DO WŁOCH (wyżywienie, noclegi, podróż autokarem, ubezpieczenie 

3 300 000 zł), 

oraz oferuje: 
• PRZEJAZDY KOMFORTOWYM AUTOKAREM do Niemiec, 

Włoch i Paryża (tam i z powrotem), 

• WYJAZDY DO ZSRR - vouchery indywidualne i grupowe (10% 

miżki). 

• PIELGRZYMKI DO RZYMU l LOURDES, 

• AlITOKAROWE WYJAWY do TURCn - cena l 300000 zł; 

• BALE SYLWeSTROWE we WIEDNIU, w PARYŻU, CZE

CHO-SŁOWACJI, RZYMIE i WENECJI. 

G-1OO/4 



STRZELEC (23 XI - 21 XII) 
Jesteś indywidualistą . Zawsze no

sisz głowę wysoko. O.K . Ale czy 
musisz być aż tak zaczepny? Czy 
aby poprzez zbytnią szczerość nie 
sprawiasz komuś przykrości? Za
stanów się! 

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I) 
Nie bądż taki chłodny i po

dejrzliwy. Przecież w glębi duszy 
tęsknisz za dobrym towarzystwem, 
gdzie cięty żart. O co zatem chodzi? 
ZwrÓĆ się ku tym, którzy wyciągną 
ku Tobie przyjazną dłoń. 

WODNIK. (21 I - 20 II) 
To ciekawe, że będąc tak bystrym 

i Zdolnym, nie zdołałeś dotychczas 
spożytkować swoich talentów. 
Skąd te zahamowania w realizacji 
bogatych planów? Pomyśl o przy
szłości . 

RYBY (21 II ..:.... 20 III) 
Nie bójcie się konkurencji! Wa

sza cierpliwość zostanie nagrodzo
na! Pamiętajcie o tym w ciężkich 
chwilach. Nie strońcie od przyja
ciół, nie zamykajcie domu. 

BARAN (21 III - 20 IV) 
Czy musisz aż tak ryzykować? 

Przy Twojej kochliwej naturze, to 
szałenie niebezpiecme. A zatem 
większej stałości uczuć i strategii 
w miejsce impulsywności! 

BYK (21 IV - 21 V) 
Nie wysuwaj się przed innych, 

bowiem · jak się okazuje suk
cesy zawracają Ci w głowie. Dąsy 
i kaprysy przegoń /]. serca . Praw
dziwa królewskość lo Twój szeroki 
gest. 

BLIŹNIĘTA (22 V - 21 VI) 
Cóż z tego, że pracujecie z rQz

machem, skoro za ch wilę zmieniacie 
plany całkowicie. Ta zmiennoŚĆ 
najbardziej denerwuje. Czy zatem 
potrafiłybyście się poświęcić cze
muś bez reszty? 

RAK (22 VI - 22 VII) 
Nie musisz tak glęboko skrywać 

swoich uczuć. Czasem trzeba je 
okazywać, nie czekając na wyzna
nia. W pracy również nie usuwaj się 
w cień. Więcej śmiałości w życiu! 

LEW (23 Vll - 23 VUI) 
Musisz się z tym pogodzić, że nie 

będziesz ciągłe na świeczniku, wy
chwalany pod niebiosa. Wystrzegaj 
się falszywych pochlebstw i otaczaj 
ludźmi szczerymi. 

PANNA (24 VIII- 22 IX) 
Niema powodów do wyniosłości! 

Wprost przeciwnie - okaż otocze
niu więcej życzliwości i ciepła oraz 
tolerancji. Konserwatyzm w poglą
dach nieraz bardzo razi .. . 

WAGA (23 IX - 23 X) 
Nie ufaj nazbyt tym, którzy za

biegają o Twoje względy. W gronie 
adoratorów znaleźć się może bo
wiem Judasz. Czy aż tak bardzo 
lubisz kłopotliwe życie? 

SKORPION (24 X - 22 Xl) 
Jesteś zbyt agresywny i władczy. 

Nie znosisz, gdy obok Ciebie błysz
czy ktoś inny. Ale to nie powód do 
dumy. Czy musisz tak bezceremo
nialnie bawić się cudzym kosztem?! 

- A gdzie twój piesek? 
- Teraz takie czasy, że pewniej się czuję z laską ... 

Rys. E. KMIECIK 

PHU ,ANART'

I Przemyśl 
u1.Zanal 
td.26-10 

Krzyżówka z hasłem 
Poziomo: I) znany polski etnograf, 8) pokrzywka, 9) głowonóg morski, 

10) popiera rasizm, 14) owoc jednonasienny, 18) odmiana kolubryny, 23) 
smutny pojazd, 26) z plecakiem, 21) żeński dekarz, 28) atlantycka ryba 
głębinowa . 

PiODOWO: I) marka _ciężarówki, 2) z Wilnem, 3) rzadkie imię męskie, 4) 
mowa środowiskowa, 5) bóg celtyckiej Galii, 6) szczur workowaty, 7) 
pastwisko w górach, II) cejloński jeleń, 12) delfin słodkowodny, 13) lepra, 
15) tańcowała z nitką, 16) piękny kwiat, 17) pokój w chacie, 19) beczka na 
wino, 20) Szewczenko, 21) pod wodzą Jelcyna, 22) Indianin, 23) duża 
beczka, 24) kończyna , 25) największy z lemurów. 

Litery z pól od 1 do 32 utworzlł baslo, które w,-starczy Dadeslae jako 
roZlriJtZaoie Da karcie ~cztowej z kUJMlDem w termime tygodniowym od ilaty 
Ukazania .s!ę numeru. Prawidłowe rozwi,zaoia wezmll udział w losowaniu 
Dagród ,,ANARTU"_ 

• •• 
ROZ~ANIE KRZy:2;OWKJ Z N-RU 25: 

Hasło: ,Nie wychodź z siebie. Możesz nie wrócić", 
Na!\rOdY~I>1NARTU " otrzymują: Cze8b .. Barski ze Stuboa (autonka) oraz 

Eu~emusz ~ z Pnemyśb, Elżbllu Ryszko z Juopwla I Stanisła .. BUbełski 
z ZaltŚlUej Woli_ 

To zdjęcie wykonano coprawda nie 13 grudnia 1Y81 r., ale również 
w stanie wojennym. Wla.fnie zbliża się 10 rocznica jego wprowadze
nia. Znów rozgorzeją dyskusje ... 

Fot. R. PAWŁOWSKI 

TAJEMNA MOC IMION ... 
Wielki zimowy sezon prezentów 

- Mikołaj, Gwiazdka ... Tradycji 
więc czyniąc zadość, ofiarujmy 
skromny podarek wszystkim 
Wacławom, Karolom, Mikołajom, 
Igorom, Rocbom i Baltazarom 
- trochę tajemnej wiedzy o nich 
samych. 
OSOBOWOŚĆ - "Ten, co prze

chodzi i depcze ". 
CHARAKTER - 99%, oznacza 

niemiUże maksymalne wykorzysta
nie swoich możliwości, a przede 
wszystkim potencjału intelektual
nego i rozlicznych talentów. To lu
dzie, którzy prawie zawsze potrafią 
osiągnąć wszystko, czego zapragną, 
szczególnie zaś, jeśli dotyczy to 
spraw kariery zawodowej. 

PROMIENIOWANIE . 97%, 
współczynnik bardzo wysoki, który 
w połączeniu z bardzo wysokim 
współczynnikiem określającym 

charakter, może nawet sugerować 
posiadanie swego rodzaju charyz
my oraz wywieranie nil swoje oto
czenie ogromnego, wręcz magnety
cznego wpływu. Są to ludzie, 
którym otoczenie skłonne jest na
wet przypisywać cechy, których ist
nienia oni sami nie podejrzewają 

SERl\LK BAKALIOWY NlEPlECZOl''Y 
I kg najlepszego serka homogeni

zowanego, I ,5 szklanki cukru, kost

ka masła lub bardzo dobrej mar
garyny, 5 żółtek , 1,5 szklanki cukru 

pudru, laska wanilii, 10 dag rodzyn
ków, 10 dag migdalów (obranych 

z łupinek po sparzeniu), 15 dag 
kolorowych marmoladek, 10 dag 

łuskanych orzechów, tabliczka cze
kolady, 3-4 łyżki śmietany, pełna 

łyżka deserowej żelatyny. 
W makutrze ucierać masło, doda

jąc po troszkę cukier z wanilią, 

twarożek , po jednym - żółtka. Do 

doskonale utartej masy, dodać 

zmiękczoną w niewielkiej ilości zim
nej wody żelatynę, dokładnie wy-

u siebie. Równocześnie większość 
z nich posiada w wysokim stopniu 
talenty aktorskie, a wrodzony smak 
i zamilowanie w sztukach pięknych, 
pozwala na niemalże instynktowne 
dobieranie warunków zewnęt
rznych tak, aby tworzyły zawsze 
najbardziej odpowiednią scenogra
fię dla ich aktualnych działań. To 
po prostu wielcy artyści sceny życia. 
I właściwie tylko od nich samych 
i ich pracowitości zależy, czy będzie 
to scena na miarę La Scali, czy też 
małego teatru amatorskiego. 

REZONANS l ł4 000 
d.rgań/sek. Prawie maksymalny, ja
ki człowiek może osiągnąć. Ozna
cza ogromny potencjał sił wital
nych. Nie są grożne dla nich żadne 
infekcje, nie wpadają w nałogi, nie
którzy spośród nich mogą być bio
energoterapeu tarni, hipnotyzerami. 
Ich życie tak cuchowe, jak i zawo
dowe jest z reguły o niezwykłej 
intensywności . Skłonni są do po
święceń i wyrzeczeń, dlatego tak 
wielu wśród nich lekarzy z ową 
"iskrą bożą" czy też misjonarzy. 
Już sarna ich obecność sprawia, że 
otoczenie odczuwa jakby przypływ 
jakiejś ożywczej fali i życiodajnej 
energii. To ludzie, którzy jak mit y
cmy Atlas, zda się, potrafią pod
nieść kulę ziemską i trzymać ją 
w powietrzu, jak lekuchną zabaw
kę. że tak jest w istocie, że są to 
ludzie, którym los przeznacza zada
nia wielkie na ich miarę, świadczą 
wymownie przykłady' Mokoiaj 
Kopernik , Karol Młot Ueden z naj
potężniejszych władców Średnio
wiecza), Niccolo Paganini, gen . 
Charles de Gaulle . l wreszcie naj
bliższy nam i łączący w sobie wszys
tkie niezwykłe cechy tych imion 
- Jan Paweł II, w wielkiej Księdze 
Życia wpisany jako Karol... 

TERESA 

mieszać, dod ać posiekane migdały, 
umyte i d.obrze odsączone rodzynki, 
pokrajane w drobną kostkę koloro
we marmoladki. Tortownicę spłu
kać zimną wodą, wysypać cukrem 
kryształem , nałożyć serową masę, 

wyrównać wierzch i wstawić do 
lodówki, aby sernik dobrze stężał. 
Rozpuścić na parze tabliczkę czeko
lady, dodać śmietanę, wymieszać 

i polać sernik w esy-floresy, przy
brać połówkami orzechów, 

OWOCE DO MIĘS 

3-4 jabŁka, 15 dag suszonych lub 
30 dag mrożonych śliwek, łyżka 

tłuszczu lub 5 dag stopionego bocz
ku, łyżeczka majeranku, sól i cukier 

do smaku. 
Suszone śliwki namoczyć, wypes

tkować . Mrożone- sparzyć na 
sicie i również wypestkować. Jabłka 
obrać, podzielić na ćwiartki, od
rzucić gniazda nasienne. Rozgrzać 

tłuszcz, dodać owoce, podlać nie
wielką ilością zimnej wody, krótko 
poddusić. Dodać przyprawy. Poda
wać do dań zamiast jarzyny, na 
zimno lub gorąco - jak kto lubi . 
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